
“CHIŃSKA KARTA” WASHINGTON!)
---------------------------- 7 7 - > X ' ' IVIUIUII łłJLJOiniUH UIUI LUU'U 14 I, V

POGODA
Dziś w większości słonecznie, 

temp, około 45 stopni F (8 do 
11 C), wiatry północno-zachodnie 
i północne o sile od 10 do 18 mil 
na godzinę (16 do 28 km).

Jutro w większości słonecznie, 
temp, około 47 stopni F (10 do 
13C).

Wschód słońca o godzinie 7:13 
rano, zachód o 5:56 wieczorem.
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KALENDARZYK
Dziś środa, 24 paździer­

nika — Rafała, Marcina.
Jutro czwartek, 25 paź­

dziernika — Kryspina, Boni­
facego.

Pojutrze piątek, 26 paź­
dziernika — Ewarysta.
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Konferencja w
Dochody 
Kompanii 
Naftowych

(UPI) — Największa na świecie 
kompania naftowa Exxon Corp, do­
niosła o wzroście dochodów w ciągu 
trzeciego kwartału o 120% w porów­
naniu do tego samego okresu czasu 
w ub. roku.

Dyrekcja kompanii przypisuje ten 
niebywały skok głównie operacjom 
przeprowadzanym na obcych ryn­
kach.

Gulf Oil Co., jedna z największych 
firm krajowych zgłosiła 97.1 procento­
wy wzrost zysków, Conoco, Inc. — 
średniej wielkości rafineria położona 
w Conneticat, 133.5%.

Wszystkie kompanie naftowe uzys­
kały olbrzymią zwyżkę dochodów dzię­
ki operacjom na rynkach zagranicz­
nych, gdzie kontrola cen jest znacz­
nie “luźniejsza” niż w Stanach Zjed­
noczonych.

Po ogłoszeniu zysków Exxon Corp., 
prezydent Carter zapowiedział podję­
cie kampanii na rzecz wprowadzenia 
większych podatków od tzw. “nad­
zwyczajnych dochodów”, które będą 
się zwiększały wraz ze stopniowym 
zniesieniem kontroli cen na ropę 
produkcji krajowej.

Izrael: Wnioski 
o Wotum Nieufności 

— Odrzucone
Jerozolima (CT) — Po trwającej 

przez pięć godzin burzliwej debacie, 
koalicyjny rząd Izraela zdołał ode­
przeć serię wniosków postawionych 
w parlamencie w sprawie wyraże­
nia wotum nieufności. Pomimo tego 
należy liczyć się z dalszą groźbą re­
zygnacji kilku innych członków gabi­
netu. Kryzys spowodowany został 
głównie niedawną rezygnacją ze sta­
nowiska ministra spraw zagranicz­
nych Moshe Dayana.

Pięć wniosków w sprawie podania 
się do dymisji rządu zostało odrzu­
conych stosunkiem głosów 59 do 47.

Moshe Dayan głosował po stronie 
koalicji rządowej.

Wynik głosowania przyczynił się w 
bardzo nikłym stopniu do złagodzenia 
obecnego kryzysu rządowego oraz sy­
tuacji, jaka zaistniała w wyniku de­
cyzji wydanej przez Sąd Najwyższy 
Izraela w sprawie likwidacji kontro­
wersyjnej osady izraelskiej na zacho­
dnim, okupowanym wybrzeżu rzeki 
Jordan.

Minister rolnictwa Ariel Sharon, 
który odpowiedzialny jest za osiedla 
izraelskie, wystąpił wobec premiera 
Begina z ostrzeżeniem, stwierdzając, 
iż poda się on do dymisji, jeśli osiedle 
Elon Moreh, zostanie rozwiązane — 
tak domaga się tego nakaz sądowy. 
Wiadomość o tym podana została 
przez telewizję izraelską.

Breżniew Żyje
Moskwa. (UPI) — Prezydent Sowie­

tów, Leonid Breżniew, pojawił się 
publicznie po raz pierwszy od 16 dni. 
Witał on na lotnisku pod Moskwą 
prezydenta Południowego Jemenu.

Ostatnio kursowały pogłoski, że Bre­
żniew nie żyje, gdyż nie pokazywał 
się publicznie od 8 października.

Kennedy Będzie 
Kandydował

Los Angeles (UPI) — Źródła dyplo­
matyczne doniosły o grzecznościo­
wym telefonie sen. Edwarda Kennedy 
do gubernatora Kalifornii Edmunda 
G. Browna.

Podczas rozmowy Kennedy poinfor­
mował Browna o formalnym ogłosze­
niu swojej kandydatury na nominację 
Partii Demokratycznej do wyborów 
prezydenckich, w ciągu najbliższych 
kilku dni.

Zasadnicze 
Oświadczenie 
Mazewskiego
Przedstawia 
Postulaty Polonii 
Amerykańskiej
Washington, DC. (Inf. wł.)—Prezes 

ZNP i Kongresu Polonii Amerykań­
skiej, Alojzy Mazewski, uczestniczył 
w konferencji na temat programów 
Radia Wolnej Europy, nadawanych 
do Polski, i

Konferencja odbyła się w dn. 20 
października, a Mazewski złożył w 
czasie dyskusji zasadnicze oświad­
czenie, wyznaczając zagadnienia, 
które zostały przyjęte przez ucze­
stników konferencji jako założenia dla 
obszernej, przeprowadzonej przez 
nich dyskusji.

Założenia
W skrótowym ujęciu założenia Ma­

zewskiego były następujące:
— należy zapewnić RWE i Radio 

Liberty niezależność w zakresie pro­
gramowania i administracji,

— należy sprzeciwiać się przeno­
szeniu obu tych instytucji radiowych 
z Monachium do Stanów Zjednoczo­
nych, gdyż narody Europy Wschodniej 
uznałyby to za zarzucenie zasad do­
tychczasowej amerykańskiej polityki

(Dokończenie na str. 5)

Terrorysta z IR A 
Oczekiwał Na 
Księżniczkę

Los Angeles. (UPI) — Policja ujaw­
niła dzisiaj wiadomość o niebezpie­
czeństwie jakie zagrażało księżniczce 
Małgorzacie podczas jej pobytu w 
Los Angeles.

Tuż przed lądowaniem Scotland 
Yard przesłało wiadomość o obecności 
wysoko postawionego członka terro­
rystycznej armii IRA podejrzanego 
o zabójstwo lorda Mountbatten.

Natychmiast wzmożono środki bez­
pieczeństwa, ilość tajnych agentów 
i policjantów przydzielonych do ochro­
ny księżniczki podwojono.

Terrorysta, którego nazwiska nie 
ujawniono, najprawdopodobniej zau­
ważył podejrzany nich wśród policji, 
zorientował się, że jest obserwowany 
czy poszukiwany i uciekł z płyty lotni­
ska.

Policja uważa, że przebywa on na 
terenie Los Angeles.

Jak wiadomo, po śmierci lorda 
Mountbatten, niektórzy członkowie 
IRA ogłosili intencje zaatakowania 
innych członków rodziny królewskiej.

Dlatego też, przypuszcza się, że po­
szukiwany mężczyzna przybył na po­
witanie księżniczki aby dokonać za­
machu.

Towarzysząca jej podczas podróży 
po Stanach osobista ochrona wypo­
sażona była w helikoptery donoszące 
o każdym podejrzanym ruchu osób 
przebywających w pobliżu, samochody 
z uzbrojonymi strażnikami, psy poli­
cyjne, które wąchały każdy wręczony 
Małgorzacie prezent, zanim wzięła go 
do ręki.

Jeden z samochodów zawierał urzą­
dzenia medyczne i kartotekę zdrowia 
księżniczki.

Strajk w Hawaii
Honolulu (UPI) — Sędzia Sądu Okrę­

gowego podpisał dwa zarządzenia, 
mające na celu ograniczenie strajku 
około 8,000 pracowników rządowych.

Członkowie United Public Workers 
Union wyszli na strajk, żądając po­
prawy plac. Wśród stajkujących są 
strażnicy więzienni. Sędzia Harold 
Shintaku upoważnił ich do przekra­
czania linii pikiet.

Sprawie RWE

JEROZOLIMA: Premier Izraela Menachem Begin spotkał się z przy­
wódcami amerykańskich murzynów. Na zdjęciu od lewej: Bayard 
Rustin z Instytutu im. A. Philip Randolph, Ronald Brown z Wash­
ington National Urban League, premier Begin i William Pollard 
dyrektor wydziału spraw równych praw przy AFL-CIO. (UPI)

W Pradze 
Zapadły 
Wyroki

Praga, Czechosłowacja. (UPI) — 
Podczas drugiego dnia procesu cze­
chosłowackich dysydentów przedsta­
wiciele dyplomacji i prasy zachodniej 
ponownie nie zostali dopuszczeni na 
salę rozpraw, ze względu na “brak 
miejsca”, jak poinformowały tutejsze 
władze.

Dziennikarzy poproszono o zacze­
kanie na informacje z przebiegu pro­
cesu w Ministerstwie Spraw Zagra­
nicznych.

Policja i tajni agenci otoczyli bu­
dynek sądu nie dopuszczając nikogo 
do zbliżenia się w pobliże.

Akcję tę — według tłumaczeń “lu­
dowej milicji” — podjęto, aby zapo­
biec zahamowaniu ruchu ulicznego, 
do jakiego doszło poprzedniego dnia, 
gdy 100 dysydentów otoczyło budynek 
manifestując swoje poparcie dla os­
karżonych.

40 spośród setki protestujących 
aresztowano, a 10 jeszcze do wczo­
raj nie opuściło więzienia.

Wczoraj wieczorem, ku zdziwieniu 
obserwatorów, ogłoszono wyroki.

Peter Uhl został skazany na 5 lat 
więzienia, Vaclav Havel na 4 i pół 
roku, Vaclav Benda na 4 lata, Jiri 
Dienstbier i Otta Bednarowa otrzy­
mali po 3 lata więzienia a Dana 
Nemcova 2 lata w zawieszeniu.

Wyroki były niższe niż przypuszcza­
no, głównie ze względu na rozgłos 
jakiego sprawa nabrała i protesty 
obcych państw.

W sentencji wyroku powiedziano, 
że szóstka skazanych była winna 
“spotwarzaniu ojczyzny” i “nawo­
ływaniu do przewrotu wobec państwa 
i partii komunistycznej”.

W komentarzu na temat procesu, 
rządowa agencja prasowa CETEKA 
stwierdziła, że dysydenci usiłowali 
podważyć fundamenty systemu socja­
listycznego” i “obalić państwo”. -

“Nie tylko korzystali z moralnego 
wsparcia, ale także akceptowali po­
moc materialną od wrogich sił zacho­
du poprzez specjalne fundusze przy­
znawane im przez amerykańską 
CIA”.

Powiat Wayne Zwalnia 
4,800 Pracowników

Detroit (UPI) — Rada Komisarzy 
pow. Wayne uchwaliła natychmiasto­
we zwolnienie 4,800 pracowników. 
Ogólna liczba pracowników powiatu, 
na terenie którego położone jest mia­
sto Detroit, wynosi 5,300. Podjęta we 
wtorek uchwała ma na celu częścio­
we choć wyeliminowanie $19.5 min. 
deficytu.

Powiat Wayne jest trzecim do wiel­
kości (2.7 min. mieszkańców) w skali 
krajowej. Z braku funduszów władze 
powiatowe nie wypłaciły swym pra­
cownikom w ubiegły piątek pensji. 
Pomimo tego pracownicy pozostali 
nadal na swych stanowiskach.

Szach w Szpitalu; 
Chory Na Raka

Nowy York (CT) — Do tutejszego 
szpitala przewieziony został pod silną 
eskortą prywatnych strażników zde­
tronizowany szach Iranu. Rzecznik 
Departamentu Stanu oświadczył, że 
były władca Iranu chory jest na raka.

W szpitalu nowojorskim Cornell 
Medical Center odwiedziła szacha 
Mohammeda Reza Pahlavi, jego 
małżonka Farah. Były władca Iranu 
zatrzymał się wraz z małżonką w 
Nowym Yorku w domu, stanowią­
cym własność perskiej rodziny ce­
sarskiej. W czasie wizyty w szpitalu 
cesarzowej towarzyszyli strażnicy 
osobiści oraz dwoje dzieci, 13-letni 
książę Ale Reza i 9-letnia córka, Leila.

Europejscy i amerykańscy lekarze 
przeprowadzili badanie szacha, 
stwierdzając że cierpi na chorobę 
raka. Stwierdzono istnienie złośliwe­
go nowotworu. Niezależnie od tego 
cierpi on również na zablokowanie 
przewodu żółciowego. Obie dolegliwo­
ści nie mają z sobą powiązania. Dept. 
Stanu nie podał na razie do wiado­
mości o jakiego typu raka chodzi tu.

Stan zdrowia b. władcy Iranu uległ 
w ciągu ostatnich kilku dni znaczne­
mu pogorszeniu.

Podwyżka “Murowana”
Londyn (UPI) — Mana Said al 

Otaiba, minister przemysłu naftowe­
go Zjednoczonych Emiratów Arab­
skich i obecny przewodniczący kar­
telu OPEC, dał do zrozumienia, że 
w czasie grudniowej konferencji państw 
OPEC prawie na pewno zostanie 
uchwalona dalsza podwyżka ceny 
ropy. Nie pozbawiony znaczenia jest 
fakt, że już teraz pokątni importerzy 
płacą od 36 do 40 dolarów za baryłkę. 
Zwraca się też uwagę, że do tej stałej 
zwyżki cen ropy przyczynia się ni­
czym nieograniczone spożycie ropy 
w Stanach Zjednoczonych, które 
importują jedną trzecią wydobycia 
z szybów OPEC.

Hua w Niemczech 
Zachodnich

Bonn, Niemcy Zachodnie (UPI) — 
Premier Chin Hua Guofeng zamierza 
przeprowadzić powietrzną turę kopal­
ni mieszczących się w zagłębiu nad- 
reńskim. W dniu dzisiejszym również 
Hua zamierza odwiedzić jedną z tu­
tejszych stalowni. Premier Hua ma 
nadzieję, iż uda mu się wykorzystać 
technologię zachodnio-niemiecką we 
własnym kraju, celem eksploatacji 
bogactw naturalnych Chin.

W rozmowach z przemysłowcami 
niemieckimi Hua dał jasno do zro­
zumienia, iż spodziewa się ich pomocy 
w zakresie rozwinięcia chińskiego 
przemysłu ciężkiego, zwłaszcza w 
dziedzinie unowocześnienia kopalń 
oraz produkcji stali.

We wtorek, po spożytym wspólnie 
obiedzie, Hua i kanclerz Schmidt od­
byli rozmowy na tematy polityczne.

Papież o Tradycji 
i Nowinkach

Otwierając nowy rok akademi­
cki rzymskiego uniwersytetu An- 
gelicum, Ojciec św. Jan Paweł II 
przemówił w Bazylice św. Piotra 
do 7,000 księży-studentów. Wezwał 
ich, aby kochali tradycje bez no­
stalgicznego zamykania się w jej 
sztywnych ramach, aby unikali 
gwałtownego zrywania z przesło- 
ścią dla ponętnych nowinek i aby 
słuchali wskazań Papieża, który 
jest w Kościele jedynym i ostatecz­
nym gwarantorem zbawiennej 
prawdy.

Poprawka 
Do SALT II

— Odrzucona
Washington (SP) — Senacki Komi­

tet Spraw Zagranicznych odrzucił 
niespodziewanie we wtorek poprawkę 
do traktatu SALT II. Uchwała prze­
szła nikłym marginesem głosów. Po­
ciągnięcie to przyczyni się z pewno­
ścią do podjęcia na nowo negocjacji 
pomiędzy Stanami Zjednoczonymi, a 
Związkiem Sowieckim.

Stosunkiem głosów 8 do 7 komitet 
postanowił odrzucić projekt wprowa­
dzenia poprawki przedłożony przez 
republikańskiego przywódcę w sena­
cie, Howarda Bakera z Tennessee. 
Poprawka miała polegać na zapew­
nieniu U.S. prawa do posiadania rów­
nie dużej ilości pocisków zdalnie kie­
rowanych, ciężkiego typu, co Związek 
Sowiecki.

Należy liczyć na to, iż poprawka 
ta przedłożona będzie ponownie z 
chwilą, gdy sprawa traktatu oma­
wiana będzie na forum senatu, być 
może już w przyszły miesiącu.

Odrzucenie poprawki tak nikłym 
marginesem głosów — w łonie komi­
tetu — oznaczać może dla admini­
stracji rządowej zaistnienie sytuacji 
kłopotliwej. Władze rządowe żywią 
nadzieję, że uda się utrzymać trak­
tat w obecnej jego postaci, bez po­
prawek, a tym samym również bez 
podejmowania negocjacji.

“Nie wiele brakowało do wygra­
nej” — oświadczył Baker po prze­
prowadzeniu głosowania. “Myślę, iż 
istnieje poważna szansa na przepro­
wadzenie pewnych poprawek na forum 
senatu”.

Za poprawką wniesioną przez Ba­
kera głosowało trzech demokratów
— John Glenn z Ohio, Edward Zo- 
rinsky z Nebraska i Richard Stone 
z Florydy. Dołączyli do nich czterej 
republikanie, popierając projekt 
Bakera.

Rzecznik Białego Domu Lloyd- 
Cutler powiedział członkom komitetu, 
że wprowadzenie poprawki wymagać 
będzie wznowienia negocjacji z So­
wietami. W związku z tym należy 
spodziewać się, iż Związek Sowiecki 
będzie domagać się ustępstw ze strony 
Stanów Zjednoczonych. “A na ustęp­
stwa tego rodzaju nikt z nas tutaj nie 
chciałby pójść”, oświadczył Cutler.

“Nagroda” Dla 
Niewinnego

Filadelfia (UPI) — Sędzia federal­
ny skazał 5 detektywów na 15 mie­
sięcy więzienia za niewłaściwe prze­
prowadzanie śledztwa, połączone z 
biciem i straszeniem oskarżonego, w 
wyniku którego niewinny mężczyzna 
przyznał się do podpalenia domu Ra- 
damas Santiago. W pożarze zginęła 
małżonka p. Radamas, jego troje 
dzieci i przyjaciel.

Robert Wilkinson został oskarżony 
na podstawie zeznań 14-letniego Nel­
sona Garcia, który w 15 miesięcy po 
zesłaniu rzekomego przestępcy do 
więzienia odwołał swoje oskarżenie.

Sędzia polecił zamknięcie pięciu de­
tektywów w tym samym więzieniu, 
w którym przebywał niewinny Wil­
kinson.

Przywileje 
Handlowe 
Dla Pekinu
Wielkie Możliwości • 
Rozwoju Wymiany 
Towarów

Washington. (UPI) — Biały Dom 
zdecydował pogłębić normalizacje 
stosunków z Chinami, występując do 
Kongresu o zatwierdzenie amerykań- 
sko-chińskiego układu handlowego, w 
którym znajduje się i klauzula naj­
większego uprzywilejowania (most 
favored nation). Tego rodzaju przy­
wileju nie posiadają Sowiety.

Administracja rządowa ocenia, że 
zatwierdzenie układu przez Senat 
otworzy drzwi dla poważnego rozwo­
ju amerykańsko-chińskiej wymiany 
handlowej, która w 1985 r. może wy­
razić się sumą pięciu bilionów dola­
rów. Prezydent zwrócił się do Kon­
gresu, aby układ został zatwierdzony 
“tak szybko, jak to jest możliwe.”

Prawo 1974 Trade Act zakazuje rzą­
dowi przyznawania klauzuli najwięk­
szego uprzywilejowania jakiemu­
kolwiek krajowi rządzonemu przez

(Dokończenie na str. 5-ej)

Reprezentanci 
ZSRR Na 

Obradach Senatu
Washington (UPI) — Ambasada so 

wiecka przydzieliła niemal tuzin dy­
plomatów do przysłuchiwania się na­
radom senackiego Komitetu Do 
Spraw Zagranicznych obradującego 
nad zmianami i poprawkami do trak­
tatu SALT II.

Kilku dziennikarzy z ZSRR również 
obserwuje dyskusje notując niemal 
każde słowo senatorów.

Obecność przedstawicieli Sowietów 
nie ma żadnego znaczenia dla obra­
dujących. Tylko przypadkowo mówcy 
odnoszą się do nich, zwłaszcza wtedy 
gdy ustępy nawiązujące do “zrozu­
mienia,” “współpracy” itd. są wyklu­
czane z treści traktatu, nie dopusz­
czając ich jednak do wypowiedzi.

Komitet podzielił zagadnienia pod­
dane dyskusji na trzy kategorie: 
1) problemy czysto amerykańskie, 
odnoszące się do przyszłych relacji 
między Senatem i Kongresem a Bia­
łym Domem, wobec różnic zdań na 
temat układu z Sowietami, 2) sprawy, 
o których ZSRR powinno być deta­
licznie poinformowane lecz na temat 
których nie oczekuje się żadnych 
komentarzy z ich strony oraz 3) zmia­
ny i poprawki wymagające zgody 
strony sowieckiej.

Senatorzy wyrazili pogląd, że Mo­
skwa, mimo ostrzeżeń L. Breżniewa 
i A. Gromyko przed wprowadzaniem 
zmian do treści traktatu, zgodzi się 
na pewne poprawki.

Ambasada ZSRR w Washingtonie 
zażądaja prawa “specjalnego dostę­
pu” dla swoich 12 pracowników, aby 
mieć pewność, że podczas wyjątkowo 
tłumnych dni, będą oni mieli miejsca 
siedzące.

Kilka lat temu podobna swoboda 
w przysłuchiwaniu się rozprawom 
Senatu byłaby niemożliwa jako że, te­
go rodzaju posiedzenia, uznane za 
tajne, odbywały się wówczas przy 
zamkniętych drzwiach.

Podróż Do Francji 
Zapowiedział Papież

Miasto Watykańskie — W czasie 
ostatniej audiencji publicznej na Pla­
cu św. Piotra Ojciec św. Jan Paweł 
serdecznie powitał grupę pielgrzy­
mów z płd.-zach. Francji i powiedział 
im, że pragnie odwiedzić ich kraj, 
aby ośmielić i pobudzić wiarę Francu­
zów. Dodał, że nie nastąpi to w naj­
bliższej przyszłości.

W kolach watykańskich panuje 
przekonanie, że Papież weźmie udział 
w zwołanym na r. 1981 do Lourdes 
Międzynarodowym Kongresie Eucha­
rystycznym.
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Tydzień Medycyny 
Polsko-Amerykańskiej

W Kraju odbył się Tydzień Medy­
cyny Polsko-Amerykańskiej. Tego ro­
dzaju imprezy organizowane są co 
roku raz w jednym, raz w drugim 
kraju i za każdym razem poświęcone 
są innemu zagadnieniu. Tym razem 
przedmiotem spotkania były sprawy 
rehabilitacji — ortopedycznej, kardio­
logicznej, zawodowej, społecznej oraz 
problemy organizacyjne rehabilitacji.

Delegacji polskiej przewodniczył 
prof. Marian Weiss, amerykańskiej 
— dr McCavitt. Goście reprezentowali 
m.in. Narodowy Instytut ds. Badań 
nad Upośledzeniami, Teksaski Instytut 
Rehabilitacji w Houston, Uniwersy­
tet Stanford w Kaliformii, Uniwersy­
tet stanu Floryda oraz Wisconsin.

Listy do redakcji
Podziękowanie 

Dla Redakcji
Szanowne Państwo:
Chcemy zawiadomić Was, że nam 

się bardzo podobało Wasze wydanie 
5-6 października, w którym było wy­
śmienite opisanie o pielgrzymce na­
szego Ojca Świętego Jana Pawła II 
w Chicago.

Składamy serdeczne życzenia, pol- 
kie“Bóg zapłać”.

S.W. Schwartz, 
Dept, of History 
Brisk Academy 

Skokie, fl.

Obrady odbywały się w Stołecznym 
Centrum Rehabilitacji Narządów Ru­
chu w Konstancinie, potem w Ciecho­
cinku omawiono problemy rehabilita­
cji zawodowej. W Krakowie uczestnicy 
spotkania zapoznali się z formami 
pracy Polskiego Towarzystwa Walki 
z Kalectwem, a w Zakopanem z pro­
blematyką rehabilitacji studentów 
oraz dzieci.

Słoni Coraz Mniej
Stale powtarzają się meldunki o 

zagładzie grożącej afrykańskim sło­
niom. Człowiek w pogoni za cenną 
kością słoniową tępi bezlitośnie te 
zwierzęta, których obecność na ziemi 
określa się na 300 tysięcy lat.

W Afryce, według ocen fachowców, 
żyje zaledwie % min słoni. Ich liczba 
stale maleje, a w czterech krajach: 
Gambii, Gwinei-Bissau, Lesotho i 
Swazi wyginęły całkowicie.

Ceny kości słoniowej podskoczyły 
w ostatnich latach 10-krotnie. Jej 
głównym odbiorcą jest Hongkong, 
który w ubiegłym roku importował 
z Afryki 710 ton tego surowca. Oznacza 
to zagładę 71 tysięcy słoni.

W Kenii zabroniono w ubiegłym roku 
wszelkich polowań na słonie. W Ugan­
dzie ich liczba spadła do zaledwie 
2 tysięcy, a Wybrzeże Kości Słoniowej 
będzie musiało wkrótce zmienić chyba 
nazwę, nieodpowiednią już do stanu 
pogłowia tych inteligentnych zwierząt.

PACJENT

Dr. Chester Wilk
Wiele ludzi korzysta z zabiegów chi- 

ropraktycznych w prostych proble­
mach takich jak bóle mięśnio-kostne 
i po kilku zabiegach dochodzi do wnio­
sku, że samopoczucie ich jest znacznie 
lepsze, mają więcej energii, system 
trawienny funkcjonuje lepiej, bóle 
głowy ustają i mają spokojniejszy sen,

CHIROPRAKTORA
są bardziej odporni na przeziębienia, 
czują odprężenie nerwowe, lepiej 
przyjmują żywność bez objawów nie­
strawności, i t.p. Dlaczego tak jest?

Powód jest bardzo prosty. Nerwy 
wywodzące się ze stosu pacierzowego 
regulują funkcje organizmu i jeśli za 
pomocą manipulacji w okolicy kręgo­
słupa mogą one poprawić strukturalną 
postawę, to przez to samo organizm 
nasz funkcjonuje lepiej.

Dlatego polecam bezpieczna, efek­
tywną i racjonalną metodę leczenia 
sposobem chiropraktycznym.
Autorem tego artykułu jest Dr..

Chester Wilk, lekarz-chiropraktor, 
(wykładowca i autor najgłośniejszej 
książki w języku polskim “Chiroprak- 
tyk Zabiera Głos”), który prowadzi 
biura pod następującym adresem — 
5130 W. Belmont Ave., Chicago oraz 
w 1'ark Ridge, 111., blisko Touhy i 
Cumberland.

Celem umówienia, prosimy telefo­
nować 7254878. 1 Ogł.»

$ PRZECZYTAJ! ZAPAMIĘTAJ! ;!

BIŻUTERIA NA WSZYSTKIE OKAZJE!

Sprzedaje wyroby ze złota po cenach najniższych w mieście.;! 
Zegarki elektroniczne już od $15 (W Polsce 5-6 tys. złotych). 1> 
Fachowa i wyjątkowo tania naprawa zegarków i biżuterii. < > 
Wielkie zniżki i okazyjne wyprzedaże w pięknym i bogato 1; 

zaopatrzonym sklepie jubilerskim. ;;

i; j ZEGARKU
■; !; Zorientowany i znakomity fachwiec poradzi co kupić najlepiej! >r<> 
;! <; lub wysłać do Polski. !>Q!>
. > <! trxr—mrlo in nr In tn rui nonunh n u ini'ZQ'7 VC‘h w miptipip ’ ’ E3 * .

H
;; 4282 S. Archer Ave. 376-2360|

;!PRZYJDZ! SPRAWDŹ!

/Brighton Jewelers
STANLEY STEFANOWSKI

For Liberty And Justice
The Life and Times of 
Wladimir Krzyżanowski 

by James S. Pula

A detailed biography, com­
plete with numerous photo­
graphs, maps and illustrations, 
about one of Polonia’s little- 
known but truly authentic 
Civil War heroes.

“a thoroughly researched and 
fascinating account of an 
incredible man... a memor­
able book.”

Hardbound edition only $5.00 
plus 50 cents for postage and 
handling. Colonel Wladinir Krzyżanowski, c. 1561. (Courtesy of the 

Library or Congress)

Please make out checks or money orders to
Alliance Printers and Publishers. No C.O.D. orders 
accepted.

Send orders to:

DZIENNIK ZWIĄZKO WY
6100 N. Cicero Ave., Chicago, 111. 60646

Zebranie Profesorów PUNO
Londyn (D.P.) - W lokalu PUNO, 

w POSK-u odbyło się zebranie ogólne 
profesorów PUNO. Wzięło w nim 
udział 21 profesorów pod przewodni­
ctwem rektora, dra Tadeusza Suli- 
mirskiego. Po uczczeniu minutą mil­
czenia zmarłych w ostatnim roku pro­
fesorów B. Hełczyńskiego, A. Deryn- 
ga, Z. Hołub-Pacewieżowej. A. Szan- 
sera i T. Prus-Chącińskiego, Rektor 
złożył wyczerpujące sprawozdanie ze 
stanu i działalności PUNO. Uniwer­
sytet liczy obecnie 105 studentów, dok­
torantów i 5 habilitantów, studiują­
cych na wydziale humanistycznym, 
prawnym i nauk politycznych, ekono­
micznym, przyrodniczo-matematycz­
nym i nauk technicznych. Dziekanami 
tych wydziałów są profesorowei: J. 
Bujnowski, J. Gawenda, Zdz. Stahl, 
Wł. Skiba i T. Tchorzewski. Sekreta­
rzem uniwersytetu jest dr A. Moska- 
lowa.

W 1978 roku w skład PUNO weszło 
Studium Malarstwa Sztalugowego 
pod kierownictwem prof. Mariana 
Bohusz-Szyszko. Stanowi ono autono­
miczną jednostkę rządzącą się wła­
snym statutem. Pod auspicjami 
PUNO prowadzone jest przez prof. 
A. Bluma seminarium w Ealing Col­
lege of Higher Education, zaś prof. 
Scibor-Rylski pod auspicjami PUNO 
prowadził kurs aerodynamiki samo­
chodowej na City University w Lon­
dynie.

Szereg profesorów prowadziło spe­
cjalne studia i ogłaszało ich wyniki 
w formie książek i artykułów nauko­
wych. Wymienić tu należy badania 
prof, dr Andrzeja Zakiego i jego od­
krycia w Ameryce Południowej i w 
Oceanii, prof, dr Leona Koczego, 
m. in. nad zagadnieniami “dominium 
maris Baltici,” prof, dr Jerzego Ler- 
skiego nad historią Żydów w Polsce, 
prof, dr Tymona Terleckiego nad 
związkami teatru polskiego z teatra­
mi europejskimi, prof, dr Jerzego 
Gawendy nad koncepcją i klasifika- 
cją współczesnego terroryzmu mię­
dzynarodowego i prof. dr. J. Bujnow­
skiego o tzw. czwartym systemie 
wersyfikacji polskiej.

Prof. J. Bujnowski przez swoje pra­
ce ogłoszne w zagranicznych wydaw­
nictwach roszerzył znajomość litera­
tury polskiej w świecie naukowym. 
Prof, dr T. Sulimirski ogłosił dwie 
prace w Wenetach w Alpach oraz 
o Celtach w Europie wschodniej, zaś 
w; Cambridge Ancient History znaj­
duje się jego praca pt.“Te Scythians 
of Herodotus.” Z okazji 80-lecia prof. 
Sulimirskiego Instytut Archeologicz­
ny Uniwersytetu Londyńskiego po­

święcił mu swój “Bulletin” (rocznik 
Instytutu).

Znacznie rozszerzona działalność 
Polskiego Uniwersytetu na obczyźnie, 
czuwająca ponadto nad kursem (stu­
dium) pedagogicznym prowadzonym 
pod kierownictwem prof. Czaplińskie­
go, gimnazjum Seminarium Duchow­
nego w Paryżu, jak również nowym 
oddziałem PUNO w Chicago pod kie­
rownictwem prof. M. Bidy wymagała 
i wymaga znacznych funduszów. Bu­
dżet obecny PUNO zamyka się sumą 
2,500 funtów szt. rocznie. Suma ta nie 
wystarcza na zakreślony plan pracy. 
Dlatego też w latach uprzednich 
PUNO zwracało się do społeczeństwa 
o pomoc w formie apelu podpisanego 
przez Komitet Administracji PUNO: 
prof. T. Sulimirskiego, A. Bluma, J. 
Gawendy, T. Tchorzewskiego. Apel 
nie tylko poprawił sytuację finanso­
wą, ale dał bodziec do utworzenia To­
warzystwa Przyjaciół Puno, które z 
inicjatywy prof. Zakiego powstało w 
Szwajcarii i rozpoczęło działalność 
w 1977 r. W akcji tej pomocą nieza­
stąpioną były p. dr Janina Krauss- 
Zaki i Halszka Vincenz-Poniatowska.

W 1978 r. powstało Tow. Przyjaciół 
PUNO w Londynie i w Danii. Koła 
te utworzyły jedno Towarzystwo z 
centralą w Londynie na której czele 
stanął ppłk. Władysław Szkoda. Tow. 
Przyjaciół zbiera teraz pieniądze na 
działanie i cele PUNO. Równocześnie, 
fundusze PUNO składały się z rocznej 
subwencji Komitetu Obywatelskiego 
Pomocy Uchodźcom Polskim, Fundu­
szu Oświaty Polskiej Zagranicą oraz 
z opłat studentów.

W dyskusji nad sprawozdaniem za­
bierali głos profesorowie: T. Terlecki, 
W. Strzałkowski, T. Tchorzewski, A. 
Blum. Gdy przystąpiono do wyboru 
nowego rektora, prof. T. Sulimirski 
prosił od nie stawianie jego kandyda­
tury; prof, dr Jerzy Gawenda został 
wybrany rektorem przez aklamację. 
Nowy Rektor w krótkim przemówie­
niu wskazał na postępującą sowiety- 
zację kraju, napływ nowych studen­
tów z Polski i nakaz dania im nie- 
spaczonej wiedzy. Dołoży on wszel­
kich starań, aby PUNO trwało na 
swoim wysokim poziomie nauko­
wym. W myśl tracycji uniwersyte­
ckiej prof, dr Gawenda poinformował 
zebranych, że ustępujący rektor zwy­
kle zostaje prorektorem, co prof. 
Sulimirski przyjął. Zakońcźono lamp­
ką wina.

Wik Sten

Ready Mix!
Zebranie Korp. Pom. 

Plac. 5 SWAP
Zebranie Korpusu Pomocniczego 

Pań Placówki 5 SWAP odbędzie się 
w niedzielę, 28 października, w sali 
Domu Weteranów, 1239 N. Wood. Po­
czątek o 1 po poł.

Członkinie proszone są o licznie i 
punktualne przybycie, ponieważ jest 
wiele ważnych spraw do załatwienia.

Bezpośrednio po zebraniu o 3 po 
poł., wszyscy uczestnicy zebrania 
udadzą się na posiedzenie instalacyj­
ne Okręgu I SWAP. — M. Sadowska, 
prez.; M. Szeląg, sekr.

nwayav.wa
Wszelkie sprawy karne, emigra­
cyjne, cywilne, nieruchomości, 
uszkodzenia cielesne, rozwody, 
testamenty, spadki i podatki 
załatwia

RAMOND WILDE 
Adwokat 

Dzwonić 7 Dni w Tygodniu 
24 Godziny 622-9121 

Mówimy Po Polsku

POLSKIE BIURO 
INFORMACYJNE 

Udziela informacji i porad szcze­
gólnie dla nowo przybyłych przed­
stawicielstwo prawne w Polsce 
pomoże Ci uregulować sprawy w 
kraju dzwoń 7 dni w tygodniu 
24 godz. 2374776

TELEFON ZAUFANIA

MIRROS
STAROKRAJSKA prawdziwa 
maść ŻYWOKOSTDWA Nr. 2 
$2.95, silnie rozgrzewająca, do­
skonała na przeziębienie, na 
bóle muskularne, reumatyczne 
i artretyczne. Nr. 1; $2.95 do­
skonała na zwichnięcia, zła­
mania, stoczenia, opuchlinę, 
podrażnienia skórne i złą cerę. 
Do nabycia w polskich apte­
kach. Wysyłamy przez pocztę 
opłacone czekiem, money or­
der. Dodajcie 80 centów za je- 
dfn słoik, pó 10 centów za każ­
dy hastępny. Na C.O.D. i do 
Kanady zamówień nie przyj­
mujemy.

MIRROS MEDICINE CO. 
1931 N. Keystone 

Chicago, Hl. 80639 

Printed Pattern

4610
12'/2-22!/2

34-48

PERFECT PARTNERS for day or 
dressy skirts and pants— 
beginner-easy sewing! Drawstring 
top is ideal for border print, shirt 
is smart in silk.

Printed Pattern 4610: Half 
Sizes 12‘/2, 14‘/2, 16‘/2, 18‘/2, 
20!6, 221/?. Women's Sizes 34, 
36, 38. 40, 42, 44, 46, 48.

$1.50 tor each pattern. Add 40* 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adams, Dept. 10, Polish Daily 
Zgoda. 243 W. 17th St., New York, NY 
10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, SIZE 
and STYLE NUMBER.

Clothing costs are going up, up, up! 
Save $$$, update your wardrobe with 
our NEW FALL-WINTER PATTERN 
CATAIXXJ. Over 100 styles plus free 
$1.50 pattern coupon. Catalog, $1.
127—Afghans ’n' Doilies...............$1.50
129— Quick/Easy Transfers.......$1.50
130— Sweaters—Sizes 38-56 ..........$1.50
131— Add a Block Quilts...............$1.50

| Henryk Sienkiewicz

I Pan
I Wołodyjowski

(Ciąg Dalszy)

— A bardzo się waść kochasz?
— Na śmierć, na śmierć! — zawołał Tuhaj-bejowicz ci­

chym, ale chrapliwym podobnym do krakania kruka głosem.
I tańczyli dalej, zaraz za Nowowiejskim, któren wysunął 

się w pierwszą parę. Inni pozmieniali już tanecznice, lecz 
on dotąd Zosi nie puścił, chwilami tylko sadzał ją na ławie, by 
wypocząć i oddech złapać mogła, a potem znów hulał.

Na koniec stanął przed kapelą i objąwszy jedną ręką 
Zosię, drugą wsparłszy się w bok, krzyknął na muzykantów:

— Krakowskiego, grajki! Nuże!
Ci zaś, baczni na komendę, od razu ucięli krakowskiego.
Wówczas pan Nowowiejski przytupywać począł i zaśpiewał 

ogromnym głosem:
Płyną jasne zdroje,
Potem w Dniestrze giną, 
Tak w tobie, dziewczyno, 
Ginie serce moje!

U-ha!
I owo: “U-ha! ”, wrzasnął tak po kozacku, że aż Zosieńka, 

nieboga, przysiadła ze strachu. Uląkł się także stojący w po­
bliżu poważny Nawiragh, zlękli się dwaj uczeni Anardraci, 
a pan Nowowiejski powiódł taniec dalej, dwakroć zatoczył wokół 
izby i stanąwszy przed muzyką, znów tak o sercu zaśpiewał: 

Ginie, lecz nie zginie
Na przekór Dniestrowi,
I jeszcze w głębinie 
Pierścionek wyłowi!

U-ha!
— Bardzo grzeczne rytmy! — zawołał pan Zagłoba.—Jać 

się najlepiej znam na tym, bom też ich niemało ułożył! 
Doławiaj, kawalerze, doławiaj! A jak się pierścienia dołowisz, 
to ja ci wówczas zaśpiewam w takim sensie:

Każda dziewka hubka, 
Każdy chłop krzesiwo, 
Będzie iskier kupka, 
Jeno krzeście żywo!

U-ha!
— Vivat! vivat pan Zagłoba! — krzyknęli tak ogromnym 

głosem oficerowie i towarzysze, że aż zląkł się poważny 
Nawiragh, zlękli się dwaj uczeni Anardraci i z nadzwyczaj­
nym zdumieniem poczęli na się spoglądać.

A pan Nowowiejski zatoczył jeszcze dwa koła i posadził 
wreszcie na ławie zarówno zdyszaną, jak i przestraszoną 
śmiałością kawalera Zosię. Miły on jej był bardzo, taki dzielny 
i szczery, istny płomień, ale właśnie dlatego, że takich nie 
spotykała dotąd, ogarnęło ją wielkie zmieszanie, więc spu­
ściwszy jeszcze niżej oczki, siedziała cichutko jak trusia.

— Czego waćpanna milczysz? czegoś smutna, co?— 
spytał pan Nowowiejski.

— Bo tatuś w niewoli! — odpowiedziała cienkim głosikiem 
Zosia. 1

— Nic to! — odrzekł junak — godzi się potańcować! Spójrz 
waćpanna po tej izbie: jest nas tu kilkadziesiąt kawalerstwa 
i bodaj żaden swoją śmiercią nie umrze, jeno od strzał 
pogańskich albo w łykach. Temu dziś, temu jutro! Każden 
też tu na tych kresach kogoś ze swoich utracił, a dlatego się 
weselim, żeby Pan Bóg nie mniemał, że się na służbę 
skarżym! Ot, co! Godzi się potańcować! Uśmiechnij się 
waćpanna, pokaż oczka, bo pomyślę, że mnie nienawidzisz!

Zosia nie podniosła wprawdzie oczek, ale za to poczęły się 
podnosić kąciki jej ust i dwa dołeczki ukazały się na jej 
rumianych policzkach.

— Lubiszże mnie waćpanna choć trocha ? — spytał znów 
kawaler.

A Zosia na to jeszcze cieńszym głosikiem:
— I.., owszem.
Usłyszawszy to pan Nowowiejski podskoczył na ławie, 

a porwawszy ręce Zosi, począł okrywać je pocałunkami 
i mówić:

— Przepadło! nie ma co! Rozkochałem się w waćpannie 
na śmierć! Nie chcę nikogo, jeno waćpanny! Moje śliczności 
najmilsze! Rety! jak ja waćpannę kocham! Jutro matce 
padnę do nóg! Co to jutro! dziś padnę, byłem miał pewność, 
żeś mi przyjacielem!

Huk straszliwy wystrzałów za oknem zgłuszył odpowiedź 
Zosi. To uradowani żołnierze palili tak Baśce na wiwat; 
zadrżały szyby, zatrzęsły się ściany. Zląkł się po raz trzeci 
poważny Nawiragh, zlękli się dwaj uczeni Anardraci, lecz 
stojący obok Zagłoba począł ich po łacinie uspokajać.

— Apud Polonos — rzekł im — Nunquam sine clamore et 
strepitu gaudia fiunt.

Jakoż zdawało się, że wszyscy czekali tylko na ów huk 
rusznic, aby rozweselić się do najwyższego stopnia. Zwykła 
szlachecka dwomość poczęła teraz ustępować stepowej dzikości.

Kapela zagrzmiała; tańce zerwały się znów jak burza, 
oczy stały się rozpalone i ogniste, opar unosił się z czupryn.

Najstarsi nawet puścili się w taniec, gromkie okrzyki 
rozlegały się co chwila i pito, hulano, spełniano zdrowie 
z trzewika Basi, palono z pistoletów do korków Ewki i huczał 
tak, i brzmiał, i śpiewał Chreptiów do samego rana, aż 
zwierz w przyległych puszczach ukrył się ze strachu w naj­
głębsze gąszcze.

A że było to niemal w wigilię straszliwej wojny z potęgą 
turecką, że nad tymi wszystkimi ludźmi wisiała groza i za­
głada, więc dziwił się niezmiernie tym polskim żołnierzom 
poważny Nawiragh, a nie mniej dziwili się dwaj uczeni 
Anardraci.

ROZDZIAŁ XXXIV

Spali wszyscy nazajutrz do późna prócz żołnierzy stra­
żowych i małego rycerza, który nigdy dla żadnej uciechy 
służby nie zaniedbał.

Młody pan Nowowiejski zerwał się także dość wcześnie, 
bo mu Zosia Boska od wywczasu milszą była. Przybrawszy się 
więc od rana pięknie, poszedł do owej izby, w której wczoraj 
tańczono, nasłuchiwać czy w przyległych niewieścich komo­
rach nie ma jeszcze ruchu i krzątaniny.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Marian Krwawicz

Największa Bitwa 1939 r
Po upływie czterdziestu łat wiele 

ocen i spojrzeń na polski Wrzesień, 
tę pierwszą kampanię drugiej wojny 
światowej, wymaga nowej analizy. 
W 1939 r. Polska nie była tylko stroną 
bierną, poddającą się niemieckim 
uderzeniom, ale podejmowała też 
inicjatywę przeciwdziałania, nie tyl­
ko na szczeblu najniższym — tak­
tycznym, ale również na szczeblu ope­
racyjnym. W sytuacji Polski 1939 r., 
wobec dysproporcji militarnej w sto­
sunku do III Rzeszy i wobec ogólnej 
sytuacji politycznej, nie było możli­
wości podjęcia kontrofensywy o du­
żym zasięgu. Niemniej jednak Polska 
zdobyła się na poważną inicjatywę 
operacyjną, która w konsekwencji do­
prowadziła do wielkiej bitwy. Prze­
szła ona do historiografii polskiej pod 
nazwą bitwy nad Bzurą, w niemiec­
kiej bywa określana jako bitwa pod 
Kutnem.

Polska kontrofensywa znad Bzury 
była przede wszystkim bitwą genera­
ła Kutrzeby. Był on nie tylko inicjato­
rem, ale przede wszystkim realizato­
rem tego jedynego zwrotu zaczepnego 
w toku wojny obronnej 1939 r., prze­
prowadzonego siłami armii “Poznań” 
i częścią sił armii “Pomorze. ”

Od pierwszych dni wojny gen. Ku­
trzeba dążył dó przejęcia inicjatywy 
na odcinku działania swej armii po­
przez przeprowadzenie uderzenia na 
skrzydło i tyły armii przeciwnika, 
związanej początkowo w walce z ar­
mią “Łódź,” a następnie prowadzącej 
natarcie w głąb Polski, ku łukowi 
środkowej Wisły. Już 3 września gen. 
Kutrzeba wystąpił z koncepcją wyko­
nania uderzenia na skrzydło 8 armii 
z przedmościa w rejonie Koła, celem 
odciążenia ciężko walczących wojsk 
gen. Rómmla. Propozycja została od­
rzucona przez naczelnego wodza.

W zmienionej już sytuacji operacyj­
nej, gdy armia “Łódź” cofała się w 
ciężkich warunkach, 5 września gen. 
Kutrzeba ponownie wrócił do swej 
koncepcji przeprowadzenia uderzenia 
na korzyść tej armii. Było to jednak 
już nierealne w związku z rozwojem 
sytuacji w centrum i na skrzydłach 
polskiego frontu.

Pod naciskiem wydarzeń rozgrywa­
jących się na froncie, 5 września 
naczelny wódz, marszałek E. Smigły- 
Rydz podjął decyzję przejścia do 
obrony na linii Narwi i Wisły, a w 
razie naporu upoważnił dowódców 
armii “Karpaty” i “Kraków” do od­
skoczenia z linii Dunajca na linię Sa­
nu. Równocześnie sztab naczelnego 
wodza miał być przeniesiony z War­
szawy do Brześcia nad Bugiem.

Kiedy więc dnia 6 września gen. 
Kutrzeba otrzymał rozkaz naczelnego 
wodza szybkiego wycofania swej 
armii za środkową Wisłę, uznał że ten 
odwrót musi doprowadzić do starcia 
z 8 armią niemiecką, która — w po­
ścigu za wojskami armii “Łódź” — 
mogła odciąć drogi odwroti ku War­
szawie zarówno jego armii “Poznań,” 
jak też armii “Pomorze.” W wytwa­
rzającej się sytuacji bojowej stanęła 
przed generałem Kutrzebą alternaty­
wa: albo przyjąć bitwę narzuconą mu 
przez przeciwnika, albo samemu ude­
rzyć na skrzydło 8 armii, odrzucić 
ją i umożliwić przez to odwrót obu 
polskich armii. Po usilnych stara­
niach otrzymał zgodę naczelnego do­
wództwa na wykonanie uderzenia 
znad linii Bzury na południe.

9 września rozpoczęła się z inicjaty­
wy polskiej trwająca do 18 września, 
największa bitwa wojny 1939 r., sto­
czona przez dwie armie polskie: “Po­
znań” i “Pomorze,” dowodzone przez 
gen. Kutrzebę — z siłami niemieckich 
armii 8 i 10 z Grupy Armii “Połu­
dnie,” którą dowodził gen. płk. G. von 
Rundstedt. Bitwa ta przebiegała w 
trzech fazach, z których dwie pierw­
sze miały charakter działań zaczep­
nych prowadzonych przez stronę pol­
ską; trzecia miała charakter obron­
ny.

Pierwsza faza bitwy — to uderzenie 
armii “Poznań” z północnego brzegu 
Bzury na rozciągnięte w marszu mię­
dzy Łęczycą a Łowiczem niemieckie 
dywizje piechoty — 30 i 24. Natarcie 
w ogólnym kierunku na Stryków pro­
wadziła Grupa Operacyjna gen. bryg. 
E. Knolla-Kownackiego, składająca 
się z 14, 17 i 25 dywizji piechoty. 
Na jej prawnym skrzydle w kierunku 
na Uniejów, z rejonu Dąbia działała 
Grupa Operacyjna gen. bryg. St. 
Skotnickiego, której trzon stanowiła 
Podolska Brygada Kawalerii płk. 
dypl. L. Strzeleckiego a na lewym — 
z rejonu Soboty przez Bielawy na 
Głowno nacierała Wielkopolska Bry­
gada Kawalerii gen. bryg, dr Romana 
Abrahama.

Uderzenie polskie było całkowitym 
zaskoczeniem dla dowództwa 8 armii. 
W toku zaciętych walk nacierające 
związki armii “Poznań” zadały po­

ważne straty 30 dywizji, która straciła 
około 1,500 ludzi oraz duże ilości 
sprzętu i odrzuciły ją na około 20 km 
na południe. Opanowano Górę świętej 
Małgorzaty, Łęczycę i Piątek. Rów­
nież zadano znaczne straty innym dy­
wizjom niemieckim podchodzącym do 
pola walki. 10 września 17 dywizja 
piechoty płk. dypl. M. Mozdyniewicza 
stoczyła ciężkie walki z niemiecką 
17 dywizją piechoty o Małachowice, 
wypierając następnego dnia Niem­
ców z tej miejscowości, a także z 
Grabiszewa i dworu Sokolniki. Pod 
Łęczycą 25 dywizja piechoty gen. 
bryg. F. Altera i Podolska Brygada 
Kawalerii walczyły z nadchodzącą 
niemiecką 221 dywizją piechoty. 14 
dywizja piechoty, gen. bryg. F. Włada 
osiągnęła Mąkolice i Koźlę. Znaczny 
sukces miała też brawurowo dowo­
dzona przez gen. Abrahama, Wielko­
polska Brygada Kawalerii, walcząca 
na kierunku Głowna.

12 września natarcie polskie rozwi­
jało się nadal, lecz z powodu zwięk­
szającego się oporu nieprzyjaciela po­
stępy były mniejsze; już od 11 wrze­
śnia dowództwo niemieckie zaczęło 
kierować nad Bzurę nowe siły, głów­
nie z 10 armii, a także z 4 armii i odwo­
dów Grupy Armii ‘ ‘ Południe. ’ ’

W trakcie toczącej się bitwy gen. 
Kutrzeba otrzymał rozkaz naczelnego 
dowództwa rozwinięcia dalszego na­
tarcia w kierunku na Radom. W tym 
czasie Grupa operacyjna gen. bryg. 
M. Bołtucia z armii “Pomorze” ze- 
środkowywała się na północny zachód 
od Łowicza. Gen. Kutrzeba zamie­
rzał wykorzystać ją do natarcia na 
wschodnim skrzydle grupy gen. Knol- 
la, pod ogólnym dowództwem gen. 
dyw. Wł. Bortnowskiego. Ten jednak 
zrzekł się kierowania tą akcją, infor­
mując o tym fakcie pisemnie gen. 
Kutrzebę.

W związku z krzepnięciem obrony 
niemieckiej przed nacierającą armią 
“Poznań,” gen. Kutrzeba zdecydował 
przerwać natarcie na Stryków, aby z 
kolei uderzyć armią “Pomorze” na 
Skierniewice, natomiast grupa gen. 
Knolla miała przez Sochaczew masze­
rować na Warszawę. Rozpoczynała 
się druga faza bitwy, w której nadal 
inicjatywa pozostawała w rękach 
polskiego dowództwa.

Natarcie armii “Pomorze” rozpo­
częło się 14 września rano. 4 dywizja 
piechoty płk. dypl. M. Rawicz-My- 
słowskiego szybko posuwała się na­
przód ku szosie Łowicz-Głowno, za­
grażając tyłom 18 dywizji niemieckiej 
walczącej z polską 16 dywizją płk. 
dypl. Z. Szyszko-Bohusza pod Łowi­
czem. Na wschód od niej walczyła 26 
dywizja płk. dypl. A. Ajdukiewicza, 
która mimo silnego oporu niemieckie­
go, również (podobnie jak 16 dywizja) 
sformowała Bzurę i posuwała się na­
przód. W tym na ogół pomyślnie roz­
wijającym się położeniu gen. Bort- 
nowskie otrzymał meldunek lotni­
czy, stwierdzający liczne kolumny 
pancerne nieprzyjaciela na drogach 
między Błoniem a Sochaczewem. Na 
skutek obawy przed zagrożeniem pan­
cernym przerwał natarcie i wycofał 
grupę gen. Bołtucia za Bzurę. Druga 
faza bitwy została przegrana.

Na wiadomość o przerwaniu natar­
cia armii “Pomorze,” gen. Kutrzeba 
powziął decyzję wycofania się na 
Warszawę. Trzecia faza bitwy nad 
Bzurą była już tylko usiłowaniem 
wyrwania się z zacieśniającej się pętli 
wojsk niemieckich. Działania te nie 
miały już na celu pobicia części sił 
przeciwnika, a jedynie wywalczanie 
sobie przejścia w celu doprowadzenia 
do Warszawy jak największych sil obu 
armii.

Na bitwę nad Bzurą można spoj­
rzeć z wielu stron. Widzieć w niej 
jedynie klęskę, z której tylko reszt­
kom polskich wojsk udało się przebić 
do stolicy. Ale wydaje się, że przede 
wszystkim trzeba w niej widzieć dąż­
ność jednego z najwybitniejszych pol­
skich generałów do aktywnego wpły­
nięcia na zmianę losów toczących 
się działań wojennych.

W pewnym stopniu cel ten został 
osiągnięty. Natarcie zrealizowane 
przez gen. Kutrzebę zaskoczyło nie­
mieckie dowództwo. Wojska armii 
gen. Kutrzeby zagroziły tyłom 8 ar­
mii, jak również tyłom 10 armii nie­
mieckiej, której siły pancerno-moto- 
rowe były szczególnie związane ze 
swymi bazami zaopatrzenia. Opera­
cyjna inicjatywa przeprowadzenia 
kontruderzenia zmusiła niemieckie 
dowództwo do zmiany dotychczaso­
wego planu. 8 armia i część sił 10 
armii zmuszone zostały do wstrzy­
mania swego natarcia w głąb ziem 
polskich i skierowania poważnej ilo­
ści wojsk do bitwy toczącej się nad 
Bzurą. A jak na warunki polskiej 
wojny obronnej 1939 r. było to już 
znacznym sukcesem.
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ków na pasze. Spółdzielnie kółek rol- 
nicznych uparowaly usługowo 219 tys. 
ton. Dochodzą do tego ilości uparo- 
wane i zakiszone przez rolników we 
własnym zakresie. Tendencja ta po­
winna wpłynąć na poprawę bilansu 
paszowego, i co za tym idzie zwięk­
szenie hodowli.

Na wzrost zapasów pasz wpłyną też 
zbiory poplonów ścierniskowych. Do­
tychczas na kiszonki przeznaczono ich 
zbiór z ok. 200 tys. ha.

Dobiega końca trzeci pokos traw 
łąkowych, skoszono 97 proc, po­
wierzchni czyli 680 tys. ha.

Zaawansowany jest też zbiór bura­
ków cukrowych. Przebiega on rytmi­
cznie, według harmonogramów ustalo­
nych przez cukrownie. Według dotych­
czasowych danych zawartość cukru w 
burakach jest wyższa niż w roku 
ubiegłym.

Zbożami ozimymi, do 1 paździer­
nika, obsiano 4.100.00 ha czyli ok. 80 
proc, planowanego areału. Siewy te 
są sprawą bardzo pilną, bo ich opóź­
nienie może niekorzystnie odbić się na 
przyszłorocznych urodzajach. Tym­
czasem nie wszędzie rozprowadzono 
jeszcze materiał siewny.

Zakończono wprawdzie rozprowa­
dzane nasion żyta ozimego, ale do 
planu brakuje jeszcze 8 proc, prze­
widzianej ilości nasion pszenicy i jęcz­
mienia.

Na ukończeniu są już siewy w woje­
wództwach: bialskopodlaskim, chełm­
skim, łomżyńskim, poznańskim, sie­
dleckim, suwalskim i zamojskim.

Na 870 tys. ha zakończono w zasa­
dzie siewy poplonów ozimych. Ich 
powierzchnia jest w tym roku 24 proc, 
większa niż w ubiegłym.

Nie w pełni wykonano plan zaopa­
trzenia rolnictwa w nawozy mineral­
ne. Nie dostarczono, przewidzianych 
planem na III kwartał, 9 tys. ton na­
wozów azotowych, 12 tys. ton fosforo­
wych i 63 tys. (21 proc.) ton potaso­
wych. Tylko niedobory nawozów pota­
sowych wynikają z niewywiązania się 
przemysłu chemicznego.

Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.
Pierwsza Wizyia BEZ OPŁATY 

Przyjmuje Także Wieczorami 
Dzwoń 7 dni w tygodniu 24 go­
dziny. Dwa biura: Downtown i 
Northwest.

Biura Prawne 
John'a Rokacza

Stacja WYŁO — 540 KC 
Niedziela 9:30-10:30 rano 

CHET GULIŃSKI 
dyr. programów

Zabawa w Szkole 
im. M. Konopnickiej

Zarząd Komitetu Rodzicielskiego 
polskiej szkoły im. Marii Konopnic­
kiej Zjednoczenia Polskiego Rzym­
sko-Katolickiego przy parafii Pięciu 
Braci Męczenników zaprasza całą Po­
lonię na zabawę jesienną, która odbę­
dzie się 27 października, w sali Da­
rius Girenas, 4416 S. Western Ave. 
Początek o 7:30 wiecz. Do tańca przy­
grywać będzie orkiestra “Krakowiak”. 
Wstęp: $4 od osoby. Całkowity do­
chód z zabawy przeznaczony będzie 
na potrzeby szkoły. — L. Rozwadowski, 
prezes; T. Zieliński, sekr.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIO WE 

W CHICAGO 
W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

“POLSKA w MUZYCE, 
PIEŚNI i SŁOWIE” 

Stacja WOPĄ 
Od poniedziałku do piątku 

włącznie 
od 4 do 4:30 po poł. 

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

“GŁOS POLONII” 
WOP A — 1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. do 6 wjecz.

W Soboty 4-6:30 wiecz. 
Pp. Mgr. JÓZEF i SAWA 

MIGAŁOWIE, Właściciele

Zabawa Klubu 
Pilzno i Okolica

Zabawa stoliczkowa Klubu Pilzno 
i Okolica odbędzie się w niedzielę, 28 
października w sale “West end Post,” 
3120 N. Laramie. Początek o godz. 2 
po południu.

J. Kapustka, przew. zabawy; J. 
Piękoś, prez.

CHET GULIŃSKI SHOW 
Stacja WOP A - 1490 KC 

Sobota 12- 1 
Niedziela 10-1

TOKIO: Premier japoński Ohira, który przegrał w ostatnich wybo­
rach, złożył wi/ytę w świątyni Yasukuni. (UPI)

0 Barwny Film Historyczny! 
C Wielki Monarcha.
». Reformator i Prawodawca 
® Ostatni z Dynastii Piastów'

WIADOMOŚCI z POLSKI 
i o POLSCE 

Codziennie 3:30-4 po poł. 
WOPĄ — 1490 KC

5 DNI
Od poniedziałku do piątku 

MARIAN CZERNIECKI

Instalacja Władz 
Związku Polek

W dniu 1 listopada odbędzie się in­
stalacja nowych władz Związku Polek 
w Ameryce, z prezeską Helenę Zieliń­
ską na czele, wybranych na tegorocz­
nym Sejmie w Dearborn, Mich.

Ceremonia instalacyjna odbędzie, 
się o 3-ej po południu w nowej siedzi­
bie Związku Polek, 205 S. Northwest 
Highway w Park Ridge, Ill.

KŁOPOTY SIEK1ERKÓW’ 
Stacja WOPA — 1490 KC 

w każdy Wtorek, 
Środę, Czwartek i Piątek 

7-7:30 wiecz.
Kierownik 

BRONISŁAW ZIELIŃSKI 
Anonsetzy 

PELAGIA i BRONISLAW 
MROZOW1E

Wszelkie reperacje. Kompletne 
malowanie.
North State Auto Rebuilders 
4446 W. North Ave./Ryiarti Wieczorek 

Tel.: 227-2020 lub 227-4600

| JONAH ROSENBERG *

0 Adwokat f 
t Od 15 lat. Mówimy po poi- JJ sku. Dzwonić 7 dni przez j J 24 godziny:

622-9121
SKUPUJEMY I SPRZEDAJEMY ZŁOTO

PŁACIMY OBECNIE PRZESZŁO $300 ZA UNCJĘ 
$10 ZA SREBRNE DOLARÓWKI 

WYPŁACAMY OD RAZU GOTÓWKA

Skupujemy stare złoto, platynę, zegarki kieszonkowe, antyczną biżu­
terię, srebrne i złote monety.
Płacimy najwyższe ceny w mieście. Przeszło 50 lat w interesie. 

7 Dni w Tygodniu: Pon. -Niedz. 11-7

SHELDON CORD PRODUCTS
2201 W. DEVON, CHICAGO, II J, TEŁ.: 973-7070

ROBERT LEWANDOWSKI
Stacja WSBC — 1249 KC 
Codziennie 7-8:30 rano 
2-3 po poł. w niedziele

ROBERT LEWANDOWSKI
Właściciel

Spotkanie 
Niezależnego SPK

Zarząd Niezależnego SPK organizu­
je w niedzielę, 28 października spotka­
nie towarzyskie z kolacją w Lusaka 
Mission, 6965 W. Belmont. Początek 
o godz. 3 po poł.

Wszyscy uczestnicy spotkania pro­
szeni są o punktualne przybycie.

W. Zaleski, sekr.

Zebranie Klubu Polonia
Zebranie Klubu Polonia odbędzie się 

w niedzielę, 28 października, o 2 po 
poł., w sali zebrań, pnr. 5843 W. 
Strong.

Członkowie proszeni są o liczne przy­
bycie. — J. Wróblewski, koresp.

Zebranie 
Ligi Politycznej

Zebranie Polsko-Amerykańskiej 
Ligi Politycznej odbędzie się w środę, 
24 października w sali Polish American 
Council, 2905 N. Milwaukee, o godz. 
7:30 wiecz.

Wszyscy delegaci proszeni są o liczne 
przybycie, ponieważ będą omawiane 
ważne sprawy organizacyjne. Mile 
widziani także nowi członkowie, 
chętnie do współpracy z Ligą Polity­
czną dla dobra ogółu.

E. Nowak, prez.
J. Cieśla, sekr. ‘

Zebranie 
Odd. Ster L. M.

Zebranie Oddziału Ster, nr 46 Ligi 
Morskiej w Ameryce odbędzie się w 
środę, 24 października, o godz. 7:15 
wiecz. w sali Parafii Sw. Pankracego, 
2940 W. 40 Place.

Wszyscy członkowie proszeni są o 
przybycie. Po zebraniu losownie ksią­
żeczek, kawa i ciastka.

W. Pula, prez.
W. Dembosz, sekr.

g WIELKI"
0 Burzliwe życie 
K pełne konfliktów i 
W dramatycznych napięć!

Przymrozki w Polsce 
Utrudniają Prace w Rolnictwie

Ostatnio w całym kraju wystąpiły 
przymrozki, dochodzące nawet do 
minus 10 stopni C w środkowo-wschod­
niej części Polski. To znaczne ochło­
dzenie spowodowało przyspieszenie 
wszystkich prac polowych.

Sprawnie przebiegają wykopki 
ziemniaków. Do ub. piątku zebrano je 
z 2,050 hektarów, co stanowi 84 proc, 
całej przeznaczonej do zbioru po­
wierzchni. Procent ten mógłby być 
wyższy, gdyby nie częste awarie kom­
bajnów do zbioru ziemniaków. Zano­
towano aż 2276 takich awarii, co w 
sytuacji braku części zamiennych po­
woduje kosztowne przestoje.

Tegoroczne dobre zbiory ziemnia­
ków stwarzają problemy organiza­
cyjne w skupie. Do 1 października 
skupiono już wiele tys. ton ziemnia­
ków. Wiele punktw skupu wykorzy­
stało już wszystkie rezerwowe place 
do składowania, i

Ziemniaczany urodzaj spowodował 
wśród rolników wzrost zainteresowa­
nia parowaniem i kiszeniem ziemnia-

“UNCLE”HENRY 
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA 

Sobota 8-9 rano i b2 po poł. 
WTAWQ(1300) 

Niedziel&8-9rano i 2-3 po poł,
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POD 6549 N. NORTHWEST HIGHWAY ■>
Chicago, IL 60631 • Tel. 792-2730 :!
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Posiedzenie 
Gminy 91ZNP

Miesięczne posiedzenie Gminy 91 
ZNP odbędzie się w środę, 24 paździer­
nika, w sali S.P.K., 3242 N. Pułaski 
Road, o godz. 7:30 wiecz.

Przypominając wszystkim delega­
tom oraz delegatkom, że nasza zabawa 
“Social Party” odbędzie się w nie­
dzielę, 11 października, prosimy o 
przyniesienie fantów na najbliższe po­
siedzenie.

Proszeni są oni także o liczne przy­
bycie na posiedzenie, ponieważ są 
ważne sprawy do załatwienia. Po po­
siedzeniu jak zwykle przyjęcie.

A. Pestrak, prez. 
S. Kaldus, sekr. prot.

Posiedzenie 
Gminy 75 ZNP

W piątek, 26 października odbędzie 
się miesięczne posiedzenie Gminy 75 
ZNP w sali Moskala, pnr. 5639 N. 
Milwaukee Ave., o godz. 8 wiecz. 
Wszyscy delegaci proszeni są o przy­
bycie.
S. Scibło, prez.; Wł. Kuman, sekr. i 
koresp. Gminy.

Zebranie Gminy 177 ZNP
Zebranie Gminy 177 ZNP odbędzie 

się w piątek, 26 października, o 8 
wiecz., w Louis Hall, 1001 N. Wol­
cott.

Ze względu na ważne sprawy obec­
ność wszystkich delegatów i delega­
tek jest konieczna. — T. Pyrchla, 
prez.; A. Nikiel, sekr.

Zebranie 
Grupy 119 ZNP 

Zebranie Grupy 119 ZNP odbędzie się 
w czwartek, 25 października, o godz. 
7:30 wiecz. w Domu Kombatanta, 
3242 N. Pulaski Rd.

Na porządku dziennym obrad obok 
szeregu innych spraw, sprawozdanie 
z ostatniej imprezy Grupy.

Sejmik 
Okręgu 13 ZNP

Sejmik Okręgu 13 ZNP odbędzie 
się w niedzielę, 4 listopada, o 2:30 
po południu, w sali Moskal Catering, 
5639 N. Milwaukee Ave.

' Grńiń^ %ą proszone o wysłanie peł­
nej, liczby przysługujących im dele­
gatów,/czyli po jednym lub jednej 
delegatce od 500 członków prawnych 
i pełnoletnich.

Gminy liczące mniejszą liczbę człon­
ków są upawnione do wysyłania jed­
nego delegata lub delegatkę.

Mandaty delegatów i delegatek mu­
szą być podpisane przez Zarząd Gmi­
ny i należy je przesłać na ręce 
komisarza. Posłanki i posłowie 38 
sejmu z Okr. 13 będą mile widzia­
ni. — Józef J. Sikora, kom. Okr. 
13 ZNP.

OSTATNIE 2 DNI 
$ 6:30 i 9:10 1

Milford

726-3753

Polski Warsztat Naprawy Art
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Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $31.50 Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 18.00 Pólrocz. (6mos.) 6.75
Kwartał. (3 mos.) 10.50 Kwartał. (3 mos.) 4.00 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)............... 25ę

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne 

i Weekendowe 
Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6mos.) 25.00 
Kwartał (3mos.) 15.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6mos.) 9.50 
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F ederalna Pomoc
Dopiero obecnie, gdy sytuacja prez. Cartera 

w zabiegach o ponowny wybór nie wygląda 
najlepiej, Biały Dom sięga po sojuszników i po­
parcie w poszczególnych stanach przy pomocy 
tradycyjnego rozgrywania pomocy federalnej 
dla poszczególnych stanów i metropolii miej­
skich.

Bawiąc ostatnio w Chicago prez. Carter użył 
bardzo wyraźnie tego instrumentu, gdy wyka­
zywał w cyfrach, jak poważną pomoc federalną 
otrzymały Chicago i stan Blinois. Z doniesień 
prasowych z Washingtonu wynika, że zagad­
nienie pomocy federalnej traktowane jest przez 
Biały dom jako ważny argument na rzecz pozy­
skiwania poparcia dla Prezydenta.

Relacja N.Y. Times podkreśla, że poważne 
sumy przesuwane są dla takich stanów jak 
Iowa, New Hampshire, Illinois, New York, 
Massachusetts, North Carolina i Minnesota, 
a więc na te tereny, gdzie kandydatura Cartera 
potrzebuje silnego poparcia z uwagi na zbliża­
jące się na początku przyszłego roku prawy­
bory.

Przyznawanie funduszów federalnych na lo­
kalne potrzeby stanowe i wielkomiejskie zo­
stało wreszcie uznane przez sztabowców Bia­

łego domu za czynnik w kalkulacjach politycz­
nych. Koła zawodowych polityków od dawna 
narzekały na Cartera i jego administrację, że 
nie rozumieją mechanizmu praktycznej poli­
tyki, jaka wykształtowała się w przeszłości i 
dobrze służyła wszystkim zainteresowanym 
stronom. Obecnie ma być “większe wyczule­
nie” dla tego problemu.

Jednocześnie środowisko prez. Cartera za­
czyna rozumować politycznie i w innej dzie­
dzinie, a mianowicie w odniesieniu do rządo­
wych programów. Zrozumiano wreszcie, że 
urzędujący Prezydent ma dobrą okazję uzyski­
wania popularności, jeśli będzie bardziej iden­
tyfikował się z osiągnięciami administracji 
rządowej. To też Carter zaczyna przyznawać 
sobie “kredyt”, co jest zresztą właściwe w prak­
tycznej polityce, bo przecież zasługa i odpowie­
dzialność za realizację rządowych programów 
wiąże się ściśle z prezydencką polityką we­
wnętrzną.

Widzimy więc, że sztabowcy Białego Domu 
i sam Prezydent zaczęli wreszcie wchodzić na 
drogę praktycznego działania politycznego. 
Zbliżające się prezydenckie wybory narzucają 
taką taktykę.

Srawa Portoryko
Zarówno Sowiety, jak i ich kubański sate­

lita Castro podejmują przy każdej okazji próby 
wywoływania zamieszania w sprawie Porto­
ryko, zarzucając Stanom Zjednoczonym, że 
prowadzą “politykę kolonializmu” wobec wy­
spy, mającej specjalne powiązania ze Stanami. 
Tym fałszywym oskarżeniom zaprzecza zdecy­
dowanie raport Gallupa o przeprowadzonych 
ostatnio badaniach amerykańskiej opinii pu­
blicznej.

Badania wy kąsały, żę Amerykanie zgodzą się 
całkowicie na takie decyzje, jakie podejmą sami 
Portorykanie. Może to być status stanu amery­
kańskiego, może to być pełna niepodległość. 
Jedna z tych form jest do przyjęcia przez ame­
rykańską opinię publiczną, jeśli tak zdecydują 
mieszkańcy Portoryko.

Gallup podaje, że 59 procent badanych godzi 
się na przyznanie Portoryko statusu stanu, a 
tylko 25 procent jest temu przeciwnych. Na 
przyznanie zaś pełnej niepodległości obecnemu

Puerto Rico Commonwealth godzi się 67 procent 
Amerykanów, a tylko 17 procent jest przeciw­
nych.

Jakże na tym tle wyglądają sowieckie oskar­
żenia, podtrzymywane przez Castro, że Washing­
ton chce utrzymać “kolonialny status” wyspy? 
Przecież i w czasie niedawnego wystąpienia 
w Narodach Zjednoczonych Castro pokrzyki­
wał o “kolonializmie” amerykańskim.

Jeśli chodzi o nastawienie Portorykanów do 
zagadnienia pełnej niepodległości czy też za­
gadnienia statusu stanu to raport Gallupa przy­
pomina, że przeprowadzone w 1976 r. w Porto­
ryko wybory powszechne rzuciły na te proble­
my bardzo znamienne światło. Partia politycz­
na, która podtrzymuje obecny status (Common­
wealth) zdobyła 45.3 procent głosów, partia 
wysuwająca koncepcję uzyskania przez Porto­
ryko statusu 51-go stanu zdobyła 48.3 procent 
głosów, zaś dwie partie, które wysuwają postu­
lat pełnej niepodległości uzyskały tylko 6.4 
procent głosów. To jest stan faktyczny.

O Broń Dla Maroka
Maroko jest krajem, który zasługuje na życzli­

wą pomoc ze strony Stanów Zjednoczonych. 
Król Maroka Hassan II jest prozachodni, a ma 
kłopoty ze strony Algerii oraz popieranych przez 
Sowiety partyzantów Polisario. Maroko po­
winno więc być traktowane przez Washington 
życzliwie, ze zrozumieniem całości sytuacji, 
jaka istnieje w układzie sił na kontynencie afry­
kańskim.

A tymczasem Departament Stanu i jego Se­
kretarz Cyrus Vance sprzeciwiają się podejmo­
waniu przez Stany dostaw broni dla Maroka. 
Jeśli Washington nie ułatwi królowi Maroka 
wzmocnienie jego sil, sowieckie naciski mogą 
znowu przynieść niepokojące następstwa.

Zdumiewa w tej sprawie wyczulenie Sekre­
tarza Stanu na poglądy tych czynników w Afry­
ce, które skłonne są do przechodzenia do po­
rządku dziennego nad polityką Moskwy w Afry­
ce. Chodzi tu głównie o Organizację Państw 
Afrykańskich, która w żadnej mierze nie może 
być traktowana za czynnik sprzyjający amery­
kańskim wysiłkom na rzecz stabilizaji sytuacji 
na Czarnym Lądzie.

Trzeba podkreślić, że zarówno prezydencki 
doradca dla spraw bezpieczeństwa dr Zbigniew 
Brzeziński, jak i Sekretarz Obrony, Harold 
Brown są rzecznikami udzielenia królowi Ma­
roka pomocy zbrojeniowej. Ci bowiem politycy 
rozumieją niebezpieczeństwo dla amerykańskiej 
polityki, jakie wystąpiłyby, gdyby król Hassan H 
został poważnie zagrożony przez prosowiecki 
ruch Polisario. Niestety Departament stanu 
przeciwstawia się stanowisku Brzezińskiego 
i Browna.

Na tym tle ważne jest, że prez. Carter zdecy­
dował wystąpić do Kongresu o wyrażenie zgody 
na dostawy zbrojeniowe dla Maroka. I decyzja 
prezydenta powinna otrzymać poparcie ustawo­
dawców kongresowych, wśród których niestety 
jest sporo takich, którzy nie rozumieją deli­
katnej sytuacji Maroka. Jedno jest pewne: ten 
prozachodni kraj, mający trudności, wywoły­
wane sowieckimi posunięciami w Afryce, nie 
może być porzucony przez Zachód. Niechże 
Washington zarzuci ustawiczne obawy przed 
Sowietami. Niechże wyciągnie naukę choćby 
z polityki Francji w Afryce.

Sprawa Rac jonowania Benzyny
Od ponad roku prez. Carter zabiegał w Kon­

gresie o uzyskanie uprawnień, aby mógł wpro­
wadzić racjonowanie benzyny, jeśli sytuacja 
w kraju będzie wymagała tak radykalnego po­
sunięcia. Kongres ociągał się z uchwaleniem 
odpowiedniego prawa, ale w końcu zgodził się 
na przyznanie Prezydentowi uprawnień co do 
przygotowania planu racjonalizacji, choć uwa­
runkował to różnymi ograniczeniami.

Decyzja Kongresu ustala, że Prezydent bę­
dzie uprawniony do opracowania planu racjo­
nalizacji, jeśli zapasy benzyny spadną conaj- 
mniej o 20 procent w stosunku do zapotrze­
bowania. W takim ujęciu musi powstać sytuacja, 
która będzie dwa razy trudniejsza od tej, jaka 
wytworzyła się w lecie ub. roku, kiedy braki 
benzynowe powodowały kolejki przy stacjach 
obsługi samochodowej.

Innym ważnym ograniczeniem uprawnień 
Prezydenta jest postanowienie, że każdy opra­
cowany przez administrację rządową plan racjo­
nalizacji będzie podlegał wyraźnemu zatwier­
dzeniu Kongresu. Jest to poważne skrępowanie 
działania Prezydenta, bo przecież nastroje w

Kongresie podlegają zmianom i może wytwo­
rzyć się sytuacja, że w ocenie administracji 
rządowej należy mieć plan racjonalizacji, a 
Kongres nie potwierdzi planu.

Trzeba uwzględnić w tej sprawie i czynnik 
samodyscypliny społecznej. Okazało się bowiem, 
że konsumenci wreszcie zrozumieli potrzebę 
oszczędzania benzyny, co jest podstawową dro­
gą do zwalczania ewentualnych braków. W okre­
sie obecnego roku zużycie benzyny spadło o 
cztery procent w porównaniu do 1978 r., 
a spadek ten jest m.in. następstwem wzrostu 
cen benzyny. Jeśli ceny będą nadal wzrastały, 
posiadacze samochodów odczują to we własnych 
kieszeniach.

To i Owo
Po 125 godzinach kąpieli opuścił wannę 

Austriak, pan Heinz Wagner, stając się tym 
samym światowym rekordzistą. Przekroczył on 
dotychczasowy czas pobytu w wannie o 50 go­
dzin. Podczas tej kąpieli wypalił 400 papiero­
sów, co należy uznać za pewnego rodzaju rekord 
uboczny...

wi
PISZĄ:

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
fą zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Zima Nadeszła 
Zasiłki Na Paliwo — 

Nie
THE NEW YORK TIMES - Je­

dnym pocieszeniem, które można 
użyć po niespodzianym ataku niesio- 
nej północno-wschodnim wiatrem fali 
mokrego śniegu i lodowatego deszczu
— to fakt, że nikt nie zamarzł na 
śmierć w swym łóżku. Lecz dopóki 
Kongres nie zabierze się ostro za 
sprawę zasiłków na opał — takie 
niebezpieczeństwo wisieć będzie nad 
głowami milionów ubogich Ameryka­
nów. Eksplozja cen podniosła średni 
rachunek za olej opałowy na zimowy 
sezon do ok. $400 tej zimy. Jest to 
przykra rzeczywistość dla ludzi, któ­
rym przyjdzie sięgnąć głębiej do kie­
szeni, by nie zziębnąć. Dla najuboż­
szych jednak może to być prawdziwa 
klęska finansowa. Chcąc opłacić 
ogrzewanie, musieliby ograniczać in­
ne, najniezbędniejsze potrzeby.
- Rząd Cartera złożył do Kongresu 
wniosek o przyznanie funduszy w wy­
sokości 1.6 miliarda dolarów na zasił­
ki opałowe dla rodzin żyjących na 
granicy ubóstwa. Stanowi to około 
połowy dodatkowych kosztów pono­
szonych przez te rodziny na skutek 
wzrostu cen paliwa. Niestety — pro­
gram rządowy padl ofiarą manewrów 
politycznych wokół opodatkowania 
koncernów energetycznych. Prezy­
dent Carter czekać musi na zatwier­
dzenie tej tak pilnej ustawy, dopóki 
Kongres nie upora się z projektem 
opodatkowania nieuzasadnionych do­
chodów firm naftowych. Ma on na­
dzieję nakłonić niechętny raczej Se­
nat do szybkiego zatwierdzenia usta­
wy podatkowej.

Kilka miesięcy temu najlepszym i 
najprostszym sposobem zapewnienia 
pomocy w nabyciu opału była drobna 
reforma działającego od wielu lat pro­
gramu kuponów żywnościowych moż­
na było nabyć również olej opałowy. 
Być może uda się ten program zreali­
zować już w ciągu tej zimy. Teraz 
jednak, gdy zdążył już spaść pierwszy 
śnieg, nie bardzo jest czas, by wy­
jaśniać konieczność zatwierdzenia 
ustawy o pomocy paliwowej kolej­
nym komisjom Kongresu.

Jedynym praktycznym sposobem, 
by nieść tę pomoc już teraz jest 
skierowanie większych środków na 
działające programy opieki i pomocy 
społecznej. Niezbędne poprawki do 
istniejących uchwal mają znacznie 
krótszą drogę przez kongresowe ko­
misje niż cały kompleksowy pro­
gram reformy systemu “Food 
Stamps.” Ale nawet i ta pomoc może 
okazać się spóźniona, jeśli nie zosta­
nie podjęta zaraz.

Być może rząd rozważy możliwość 
rezygnacji z łączenia sprawy opodat­
kowania towarzystw naftowych z pro­
gramem pomocy paliwowej dla ubo­
giej ludności. Sprawa podatków jest 
istotna, ale nie można jej załatwiać 
ryzykując pogorszenie warunków ży­
cia naujboższych. Naprawdę, jest naj­
wyższa pora, by Kongres zatwierdził 
w trybie przyśpieszonym program 
pomocy opałowej, przyznając na 
niego środki co najmniej w takiej 
wysokości, jaką zaproponował prezy­
dent Carter.

Liczebność 
Organizacji w PRL

Wg danych rocznika Głównego Urzę­
du Statystycznego na rok 1978, po­
szczególne “partie” polityczne miały 
następujące ilości członków: PZPR 
rzekomo 2,718,000 (w tym 290,000 kan­
dydatów) — ilu w tym oportunistów- 
niekomunistów, GUS oczywiście nie 
podaje, Zjednoczone Stronnictwo Lu­
dowe — 428,000, Stronnictwo Demo­
kratyczne — 96,000. Do tego dochodzą 
rzekomo bardzo liczne socjalistyczne 
związki młodzieży i studentów. Po­
nadto Ochotnicza Rezerwa Milicji 
Obywatelskiej (ORMO) ma aż 383,000 
członków.

Spośród organizacji społecznych, 
przez reżym kierowanych i kontrolo­
wanych, najliczniejsze są naturalnie 
związki zawodowe, istniejące zresztą 
dla ochrony rządu, a nie robotników. 
Liczą one aż 12.8 miliona członków, 
w tym 5.98 min kobiet. Najliczniej­
sze są związki metalowców i pracow­
ników budowlanych. Kółka rolnicze 
mają rzekomo 2.6 min członków, Zwią­
zek Harcerstwa nawet 3.1 min, Liga 
Obrony Kraju 2 min, a ZBOWiD — 
nieco ponad 600 tys.

Feliks Chrzanowski

Marksizm? —
Marksizm coraz bardziej wychodzi 

z mody, zwłaszcza wśród socjalistów: 
albo pojęcia tego wcale nie używają, 
albo czynią to półgębkiem, z konie­
czności lub oportunizmu by zbyt rap­
townie nie zrywać z tradycją.

Do marksizmu przyznaje się tylko 
komunizm rozbity na mnóstwo zwal­
czających się “heretyckich” odła­
mów i obrządków. Te zażarte kłót­
nie, a nawet wojny między “orto­
doksyjnymi” wyznawcami Marksa, 
sprawiają, że coraz więcej parti so­
cjalistycznych odcina się do “mate­
rializmu dialektycznego i historyczne­
go” oraz od tzw. “socjalizmu nauko­
wego”, który obiecuje rewolucję i 
“dyktaturę proletariatu”. Taką dy­
ktaturę, będącą w gruncie rzeczy ty­
ranią partyjnej biurokracji, wprowa­
dzono w Rosji. Straszy ona nie tylko 
socjalistów w krajach wolnego świa­
ta, ale przeraża nawet niektóre ugru­
powania komunistyczne działające w 
państwach nie uzależnionych od So­
wietów.

Socjaliści Hiszpańscy
Wśród zachodnioeuropejskich partii 

socjalistycznych skostniały termin 
marksizmu wywołał ostatnio silne 
sprzeciwy w “hiszpańskiej socjalisty­
cznej partii robotniczej” (PSOE). Mło­
dy i nie obarczony zmurszałymi prze­
sądami przywódca tej partii 37-letni 
Felipe Gonzalez zaproponował na ma­
jowym 28 kongresie partyjnym, by 
ze statutu stronnictwa skreślić słowo 
marksizm jako niepotrzebne i nie­
zrozumiałe. Wniosek ten postawiony 
bez należytego przygotowania propa­
gandowego został odrzucony i kongres 
postanowił, że stronnictwo ma 
się nazywać “partią klasową, maso­
wą, marskistowską, demokratyczną 
i federalną”.

W odpowiedzi na to Gonzalez po­
prosił, by wybrano innego przywód­
cę. Zaskoczył tym towarzyszy, którzy 
nie przewidywali rezygnacji Gonzale- 
za i nie dysponowali żadną kandyda­
turą na jego miejsce. W rezultacie 
powierzono kierownictwo partii ko­
misji tymczasowej i dla załatwienia 
sprawy postanowiono zwołać nadzwy­
czajny (29) kongres w końcu wrze­
śnia.

Zjazd odbył się i ponownie wybrał 
Gonzaleza sekr. generalnym. Równo­
cześnie zgodnie z jego życzeniem skre­
ślono słowo “marksizm” z nazwy par­
tii. Nazwano ją obecnie w statucie 
partią “masową, demokratyczną i fe­
deralną”. Marksizm się ulotnił.

T. Nowakowski -

Niepotrzebny!
Gonzalez nie byłby jednak zręcz­

nym graczem, gdyby za to zwycię­
stwo nie zapłacił swym “krytycz­
nym” przeciwnikom pewnymi ustęp­
stwami. Zgodził się mianowicie na 
przyjęcie przez kongres dość mętnej 
rezolucji, która głosi, że partia PSOE 
“przyjmuje marksizm jako narzędzie 
teoretyczne, krytyczne i niedogma- 
tyczne dla analizy i przekształcenia 
rzeczywistości społecznej, gromadząc 
wkłady marksistowskie i niemarksi- 
stowskie, które przyczyniły się do 
zrobienia z socjalizmu wielkiej alter­
natywy emancypacyjnej naszych cza­
sów przy poszanowaniu przekonań 
każdego”.
Ustępstwo
Wobec Tradycjonalistów

Ta uchwała daje satysfakcję “tra­
dycjonalistom”, gdyż wspomina o 
marksizmie; podkreśla jednak, że ów 
marksizm nie zawiera żadnych dog­
matów czy prawd objawionych. Na­
suwa się pytanie ilu tych tradycjo­
nalistów sprzeciwiło się na ostatnim 
kongresie skreśleniu słowa marksizm? 
Według korespondenta “Le Monde’u” 
nie więcej niż 7%. To niewiele.

Do wyjaśnienia pozostałaby kwes­
tia, jaką politykę wewnętrzną za­
mierza prowadzić nowe jednolite kie­
rownictwo PSOE reprezentujące 
kierunek zwany reformizmem. Lewi­
ca partyjna (frakcja krytyków) oba­
wia się, że kierownictwo partii (121 
posłów na 350 mandatów w parlamen­
cie) marzy o utworzeniu koalicji z 
centrowym obozem demokratycznym 
(UCD) premiera Adolfo Suareza. Czy 
obawy te są uzasadnione?
Czy Sojusz z Suarezem?

O ewentualnym sojuszu socjalistów 
z partią centrową mówi się w Hisz­
panii od dwóch lat. Więc nic dziwne­
go, że dyskutowano na ten temat 
również na ostatnim kongresie. Ale 
kwestii tej ostatecznie nie wyjaśnio­
no i pozostawiono ją otwartą. Zjazd 
orzekł, że partia nie wejdzie do rzą­
du jako partner drugorzędny, ale w 
nagłym wypadku, gdyby zaszła po­
trzeba, zdecydowałyby się na to 
by uratować ustrój demokratyczny 
i porządek konstytucyjny. Przewodni­
czący kongresu Obiols oświadczył: 
“W Hiszpanii wszyscy wiemy co to 
znaczy”. Opozycja zerkająca ku mar­
ksizmowi próbowała podrzucić kon­
gresowi rezolucję sugerującą “poro­
zumienie z innymi partiami lewicy” 
czyli z komunistami. Sugestię tę 
zignorowano.

Dziennik Polski (Londyn)

Reporter Papieża
Od wszystkich przybyszów z Polski, 

a także od wszystkich, jakże licznych, 
naszych rodaków w Paryżu, w Londy­
nie, czy w Szwajcarii i we Włoszech, 
słyszę, że reportaże Tadeusza Nowa­
kowskiego nadawane przez Radio 
Wolnej Europy o podróży Papieża 
do Irlandii i do USA są słuchane z nie­
słabnącym zainteresowaniem, tym 
większym, że radio warszawskie i te­
lewizja warszawska umieszczają bez 
porównania mniej informacji i zdjęć 
z tej podróży, niż jakiekolwiek inne te­
lewizje czy radiostacje na świecie.

Tadeusz Nowakowski jest wyma­
rzonym reporterem dla takiej okazji: 
łączy on wielki talent literacki z kolo­
salną wprawą, zdobytą swoją już 30- 
letnią współpracą z Wolną Europą, 
której od początku jest klejnotem i 
gwiazdorem Nr Jeden; ma on poza 
tym fenomenalne wyczucie polskiej 
publiczności, która żąda nie suchego 
sprawozdania, ale serca, ale zapału, 
ale entuzjazmu, a nade wszystko ser­
ca i raz jeszcze serca.

Tadeusz Nowakowski ma to wiel­
kie, gorące, polskie i katolickie serce, 
jest on dziedzicem naszej tak bogatej 
literatury patriotycznej i narodowej, 
kontynuuje tradycję Zygmunta No­
wakowskiego barda “Rozmarynu” i 
Krakowa, chociaż nie jest żadnym 
jego krewnym. Tadeusz Nowakowski 
już od chwili wyboru kardynała Woj­
tyły na Papieża nie opuszcza go ani 
na krok, opisał dla nas wszystkich 
intronizację Papieża, jego pielgrzym­
kę do Asyżu, na Monte Cassino, do 
Loreto, do miejsca urodzenia swego 
poprzednika, Jana Pawła I; oczywi­
ście, nie mógł udać się do Polski, ale 
za to teraz Papież go szczególnie 
wyróżnił, zapraszając go imiennie do 
odbycia obecnej podróży papieskiej 
w samolocie papieskim.

A propos tego zaszczytu, zacytuję 
rezultaty francuskiego Galluppa, któ­
ry zapytywał 1,000 Francuzów, co by 
uważali za większy zaszczyt: audien­
cję u Papieża, czy śniadanie w Pałacu 
Elizejskim?

Dwa razy więcej było odpowiedzi

za audiencją u Papieża, niż za śnia­
daniem u prezydenta Republiki Fran­
cuskiej. I to pytano samych Francu­
zów, w kraju pozornie b. antyklery- 
kalnym!

Tak więc zaszczyt dla Tadeusza 
Nowakowskiego, a poprzez niego dla 
Radia Wolnej Europy jest ogromny, 
i jak najbardziej zasłużony.

Od siebie dodam, że nikt lepiej 
od Nowakowskiego nie potrafi dla 
polskich słuchaczy oddać nastroju w 
czasie wizyt papieskich, które są wi­
domym znakiem Uniwersalności 
Kościoła, wielką okazją religijną, coś 
jakby odpustem na skalę świata, a 
również świętem zbliżenia narodów 
całego globu.

Obyż Tadeusz Nowakowski mógł 
kiedyś w polskiej telewizji dalej kon­
tynuować swe znakomite audycje, 
które pozwalają całej Polsce poznać i 
jeszcze bardziej pokochać polskiego 
Papieża.

(WAZ)

Volcker Chcial 
Zrezygnować?

W Washingtonie krążą pogłoski, Ze 
nowy przewodniczący Federal Re­
serve Board, Paul Volcker zagroził 
rezygnacją, jeżeli prez. Carter sprze­
ciwi się mocnym zarządzeniom anty­
inflacyjnym FRB. Przyjaciele Volcke- 
ra potwierdzają te pogłoski.

Prez. Carter początkowo sprzeciwiał 
się zarządzeniom FRB, ale później 
zgodził się, obawiając się, że rezygna­
cje Volckera podważyłaby zaufanie 
międzynarodowej finansjery do i tak 
słabego dolara.

Jesse Jackson
“Przyjaźń” Jesse Jackson z przy­

wódcą PLO Yassir Arafatem poważnie 
zmniejszyła jego wpływy w Washing­
tonie. Prez. Carter nie ma zamiaru 
spotkać się z Jacksonem (słusznie!), 
a b. prez. Gerald Ford oświadczył, że 
podróż Jesse Jacksona na Bliski 
Wschód była “bardzo blisko” złamania 
praw federalnych (Logan Act).
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Z Boczne] Trybuny Sportowe]
--------ZYGMUNT P. BOBIN------- ==

Lira Singers z Koncertem 
w Śródmieściu

“Chińska Karta”
Washingtona

40 let T>mu
J. KUSOCIŃSKI ROZPOCZĄŁ 

WALKĘ Z HITLEROWCAMI
Janusza Kusocińskiego — mistrza 

olimpijskiego z Los Angeles (1932) 
w biegu na 10 km (30:11,4) spotkano 
w roku 1939 tuż przed wybuchem 
II wojny światowej w Warszawie. Po 
wieloletniej chorobie wrócił do świa­
towej elity długodystansowców, czego 
najlepszym dowodem były nowe re­
kordy życiowe, m. in. rekord Polski 
w biegu na 5000 m — 14:24.2, któ­
ry to czas był jednym z najlepszych 
na świecie rezultatów w historii lekko­
atletyki. ,

♦ * ♦

Rozmawiał on z red. sportowym 
na balkonie budynku przy ul. Mar­
szałkowskiej 148, gdzie mieściła się 
redakcja “Kuriera Porannego”, z któ­
rego działem sportowym, kierowa­
nym przez red. Edmund Grzybow­
skiego (pisze jeszcze w “Stolicy” o 
wydarzeniach ze slużewieckiego toru 
wyścigowego) obaj, to znaczy “Kusy” 
i red. Sieniarski współpracowali. Do­
kładna data trudna jest do ustalenia, 
ale z zapisek wszystko wskazuje, że 
były to ostatnie dni sierpnia. “Kusy” 
w pewnym momencie wyjął papieroś­
nicę i częstował wszystkich.

♦ ♦ ♦

O czym rozmawiano tego pamiętne­
go dnia? O sporcie i sytuacji poli­
tycznej. “Kusy” powtarzał krążące 
po Warszawie kawały na temat Hit­
lera, powtarzał też to, w co większość 
naszego narodu wierzyła. W pewnym 
momencie powiedział: “Niech nas 
tylko zaatakuje, a za 2 tygodnie bę­
dziemy w Berlinie”. Te słowa “Ku­
sego” wspominano wielokrotnie. Jak­
że bowiem inaczej wszystko się uło­
żyło. 2 tygodnie po najeździe faszy­
stów na Polskę Wehrmacht był już 
u granic Warszawy, 12 września 1939 
roku na Okęciu odbyła się pierwsza 
chyba egzekucja — rozstrzelano tam 
między innymi i jednego z obiecują­
cych sportowców, piłkarza Okęcia i 
kolarza Polonii — Leonarda Kowal­
skiego.

♦ ♦ ♦
“Kusy” w dniach między 10 a 12 

września 1939 r. walczył o to, by 
założyć mógł mundur żołnierza. W 
książeczce wojskowej miał wpisaną 
kategorię “D” — był to zapis z cza­
sów choroby, gdy “Kusy” chodził o 
lasce. Nie powołano go więc do woj­
ska w dniach pierwszej mobilizacji. 
A “Kusy” chciał walczyć. I dopiął 
swego, wykorzystując znajomości z 
boiska...

* * *
Nie będziemy przypominali ani wcze­

śniejszych, ani późniejszych wyda­
rzeń z życia Janusza Kusocińskiego. 
Nie dlatego jednak, że wielokrotnie 
już na ten temat pisano. Właśnie 
ukazała się — niezbyt obszerna, to 
trzeba podkreślić — książka, poświę­
cona Januszowi Kusocińskiemu. Jej 
autorem jest prezes Warszawskiego 
Oddziału ZLP, znany pisarz Lesław 
Bartelski, który zaczynał pisać jako 
dziennikarz sportowy w redakcji “Spor­
tu Szkolnego”, pełnił również funkcję 
sekretarza redakcji.

♦ » *

W 40-lecie bohaterskich walk “Ku­
sego” w obronie Warszawy gorąco 
polecam tę książkę. Warto, by prze­
czytali ją nie tylko sportowcy. To jak 
mówimy — kawał naszej historii. — 
Szkoda, że w pewnych momentach 
z drobnymi błędami, których można 
było uniknąć. Ale to wina tych, któ­
rzy wcześniej pisali o Kusocińskim, 
a nie autora Bartelskiego. Dziełko to 

wydane zostało przez “Iskry” w na­
kładzie 10,000 egzemplarzy. Cena 12 zł.

* ♦ ♦

Nowy Relwnl Polikl
LESZEK DUNECKI PRZEBIEGŁ 

200 M.W20,24 SEK.
Pietro Mennea dotrzymał słowa. Na­

stawił się Włoch na ustanowienie w 
Meksyku rekordu świata w biegu na 
200 m i podczas finałowego biegu na 
Uniwersjadzie poprawił rekord sprzed 
11 lat na 19,72 sek. Ten poprzedni 
rekord należał do Thomasa Smitha 
(Stany Zjednoczone), — triumfatora 
olimpijskiego igrzysk 1968 w Meksy­
ku. Zdobył T. Smith złoty medal z 
czasem 19,83.

* * *

Historia rekordu świata na 200 m 
jest niezmiernie interesująca, ale za­
nim ją w skrócie podamy — zazna­
czyć wypada, że srebrny medal zdo­
był ne Uniwersjadzie Leszek Dunecki, 
ustanawiając raz jeszcze w Meksyku 
rekord Polski — tym razem 20.24 sek. 
Wyjeżdżał na Uniwersjadę z rekor­
dem życiowym 20, 50 sek. (był to 
również rekord Polski, utrzymywany 
przez Duneckiego wespół z Woroninem), 
wrócił z Meksyku z wysoko notowa­
nym na światowych listach rezulta­
tem o 0,26 sekundy lepszym.

* ♦ *

Być może, iż meksykańskie wyczy­
ny Duneckiego i plotkarek będą in­
terpretowane jako skutek startu na 
wysokości 2300 m. Miał oczywiście i 
ten fakt swój wpływ na poprawę re­
kordu Polski i osiągnięcie dobrych 
wyników przez Langerównę i Perko- 
wą, ale nie przesadzajmy z tym wpły­
wem wysokości. Marita Koch nie po­
prawiła w Meksyku rekordu życiowe­
go będącego rekordem świata, skocz­
kowie w dal nie zbliżyli się do rekor­
du Beamona (8 m 90 cm), bo w Mek­
syku tym razem nie było idealnej 
pogody. Zdarzało się też że “szyb­
kościowcy (faworyzowani startem w 
warunkach wysokogórskich) osiągali 
na olimpijskim stadionie dość często 
rezultaty gorsze od swych życiowych 
rekordów.

♦ ♦ ♦

A teraz skrócona historia rekordu 
świata na 200 m. Najpierw biegano 
200 m w linii prostej, później noto­
wano rekordy z bieżni okólnych 500, 
a nawet 600-metrowych. Dopiero od 
niedawna obowiązuje przepis o peł­
nym wirażu. A oto tabelka ilustrują­
ca rozwój rekordu świata.

♦ ♦ ♦

Pomiar Ręczny
20,5 Peter Rdford fW. Bryt.)

20,5 Peter Radford (W. Bryt.) 1960
20,5 Stonewall Johnson (USA) 1960
20,5 Ray Norton (USA) 1960
20,5 Livio Berruti (Włochy) 1960
20,5 Livio Berruti 1961
20,5 Paul Drayton (USA) 1962
20,5 Bob Hayes (USA) 1963
20,5 Bob Hayes 1963
20,4 Henty Carr (USA) 1963
20,3 Henry Carr 1963
20,2 Henry Carr 1964
10,0 Tommie Smith (USA) 1966

♦ ♦ *

Pomiar Elektryczny
19,83 Tommie Smith 1968
19,72 Pietro Mennea (Włochy) 1979

* 4> *

W biegu na 200 m mężczyzn w
finale Uniwersjady kolejność była na­
stępująca: 1. P. Mennea (Włochy) 
— 19,72 (rek. świata); 2. L. Dunecki 
(Polska) — 20,24 (rek. Polski); 3. 
A. Bennet (W. Brytania) — 29,42;
4. F. Silva Arujo (Brazylia) — 20.43;
5. J. Smedgaard (Dania( — 29,52;
6. W. Buraków (ZSRR) - 20,74.
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INSTYTUCJA FINANSOWA FIRST FEDERAL OF CHICAGO osiągnęła sumę 
trzech bilionów dolarów w posiadanych zasobach, otrzymując z tej okazji 
gratulacje mayora Jane Byrne. Na zdjęciu E. Stanley El Enlund (drugi od 
lewej), przewodniczący i główny urzędnik wykonawczy tej spółki pożyczkowo- 
oszczędnościowej, pokazuje mayorowi Chicago Statement of Condition, mó­
wiące o sile finansowej tej największej spółki. Mayor Byrne przybyła do 
głównej siedziby First Federal w dn. 17 października, spotykając się z Dyrekcją 
i przekazując jej swoje gratulacje. Na zdjąciu (od lewej): wiceprezes wyko­
nawczy Walter Clark, Enlund, Mayor Chicago i Grover J. Hansen, prezydent 
First Federal.

Chór Lira wystąpi w najbliższą so­
botę, 27 października, o godz. 12 w 
południe z koncertem w Daley Center 
Plaza.

Organizatorem koncertu jest Chi­
cago Council on Fine Arts. W progra­
mie utwory muzyki ludowej i klasycz­
nej znanych polskich kompozytorów.

Chór Lira działający przy Związku 
Polek zdobywa coraz większą popu­

larność wśród publiczności amery­
kańskiej. Ze specjalnym koncertem 
wystąpił on m. in. w czasie wizyty 
Papieża Jana Pawła II w Chicago.

Grupa podróżowała także po Polsce 
dając koncerty w większych miastach 
polskich i wygrywając nagrody na 
muzycznych festiwalach.

Na zdjęciu chór Lira w pełnym skła­
dzie przed katedrą wawelską w Kra­
kowie.

“Chata Za Wsią”
Doskonała Sztuka Na Scenie Trójcowa

W niedzielę, dnia 4 listopada br., o 
2:30 po poi., w aud. św. Trójcy, Teatr 
Lidii Pucińskiej i Wandy Zbierzow- 
skiej-Frydrych wystawi udramaty- 
zowaną wersję powieści J. I. Kra­
szewskiego pod tym samym tytułem.

STEFAN WICK

“Chata za Wsią” to wycinek z życia 
wsi polskiej w XIX wieku, którego 
treścią jest konflikt wywołany różnicą 
psychiki osiadłych polskich kmieci od 
psychiki wędrownych cyganów. Aza, 
młoda cyganka i cygan Tumry, któ­
rego przyciągnęła swą pięknością 
wiejska dziewczyna, Motruna, są 
głównymi postaciami tragicznego mi- 
łośnego konfliktu.

Obsada, w osobach znanych od 
dawna i cenionych aktorów, wzmoc­

niona nowymi asami sceny pod wy­
trawną i niezawodną reżyserią Wandy 
Zbierzowskiej-Frydrych i troskliwym 
kierownictwem Lidii Pucińskiej, gwa­
rantuje doskonałe wykonanie pod każ­
dym względem tej sztuki scenicznej, 
która cieszyła się ogromną popular­
nością na najpoważniejszych scenach 
polskich w okresie dwudziestolecia.

Nikt z Chicagoskiej Polonii nie po­
winien pominąć przeżycia na scenie 
Trójcowa tej sztuki, wysnutej z twór­
czości jednego z naszych najlepszych 
pisarzy. Tańce, śpiewy i muzyka odar­
te na motywach ludowych i cygań­
skich wzbogacają niezmiernie tę 
sztukę.

W “Chacie za Wsią” wystąpią: art., 
dram. Wanda Zbierzowska-Frydrych, 
Julita Mroczkowska, Grażyna Olszew- 
sak, Basia Kożuchowska, Bogusław 
Jerke, filary naszego teatru, Zygmunt 
Kossakowski, Stefen Wicik, Ryszard 
Wilda i H. Mroczkowski, K. Siemaszko.

Kierownictwo muzyczne: prof. Ru­
dolf Rygiel, Choreografia — A. Do­
brzański. Solo skrzypcowe — prof. St. 
Bocek. Dekoracje — Bolesław Wolski

Polonia Chicagoska będzie mogła się 
poszczycić tym nowym osiągnięciem 
swych własnych teatrów.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

komunistów, jeśli kraj ten nie złoży 
zapewnień co do zliberalizowania 
polityki emigracyjnej.

W oświadczeniu dla Kongresu prez. 
Carter stwierdza, że chińscy przy­
wódcy publicznie zapewniali, iż będą 
prowadzili politykę emigracyjną 
zgodnie z zasadą łączenia rodzin.

“Ostatnio zauważyliśmy — głosi 
oświadczenie Prezydenta — że nastą­
piło wyraźne polepszenie w procedu­
rze emigracyjnej Chin. Skrócono czas 
załatwiania spraw emigracyjnych 
oraz zwiększyła się bardzo silnie licz­
ba pozytywnie rozwiązanych spraw.”

W kołach kongresowych zwraca się 
uwagę, że gdy z jednej strony Chiny 
dawały publiczne i prywatne zapew­
nienia w sprawie emigracji, to z dru­
giej — Sowiety odmawiają dania za­
pewnień, przypuszczalnie traktując 
ustawodawczy wymóg ze strony ame­
rykańskiej jako mieszanie się do ich 
spraw wewnętrznych.

Z oświadczenia Sekretarza Handlu, 
Juanity Kreps wynika, że podejmo­
wane są nadal zabiegi, aby i Sowiety 
dały zapewnienia w sprawie polityki 
emigracyjnej, ale koła poinformo­
wane uważają, że sprawa ta nie wy­
gląda dobrze.

Konferencja w
(Ciąg dalszy ze str 1-ej)

wobec krajów opanowanych przez 
Sowiety,

— należy zwiększać fundusze na 
operacje obu radiostacji oraz należy 
rozbudować biuro RWE w New Yorku

Mazewski wysunął również postulat, 
aby obie radiostacje zwiększyły za­
kres informacji na temat wydarzeń 
w krajach Europy Wschodniej, jak 
też udostępniały swoje wiadomości 
dla prasy obcojęzycznej w Stanach 
oraz dla etnicznych programów radio­
wych.

Programy radiostacji powinny rów­
nież uwzględniać problemy praw 
ludzkich, zgodnie z amerykańską 
polityką w tej dziedzinie.

Wreszcie Prezes ZNP i KPA wy­
raził słowa uznania dla szefa polskiego 
działu w RWE, Zygmunta Michałow­
skiego, za jego obiektywne i pełne 
poświęcenia kierowanie polskim dzia­
łem radiostacji. Podkreślił też z zado­
woleniem, że została zrealizowana 
inicjatywa odbycia tego typu konfe­
rencji, wysunięta przez Władysława 
Zachariasiewicza.

Uczestnicy

W czasie konferencji przemawiali, 
składając oświadczenia, następujące 
osoby:

kongr. Klement Zabłocki (D) z Mil­
waukee, Wis., amb. John S. Hayes, 
amb. Glenn W. Ferguson, William A. 
Buell, Mazewski i Michałowski.

W konferencji uczestniczyli, poza 
wymienionymi, amb. John Gronouski, 
Leonard Walentynowicz, Zachariasie- 
wicz, Kazimierz Łukomski, Zdzisław

Ważne Informacje Dla Emerytów
Dzięki inicjatywie “Senior Staywell

Club”, w każdy wtorek, od 8 rano do 
12 w południe, odbywają się sesje 
terapii przyrodo-leczniczej, podczas 
których udzielane są emerytom bez­
płatne porady w zakresie leczenia i 
polepszania stanu zdrowia oraz infor­
macje fachowe w zakresie terapi cho­
rób serca i nadciśnienia.

Bezpłatne porady lekarskie udziela­
ne są pod kierownictwem pani dr 
Bella Hearst, MD, w lokalu Domu

Wiadomości Klubu 
Par. Osielec

Posiedzenie wyborcze Klubu Para­
fii Osielec odbędzie się w niedzielę, 
28 października, w sali Rose Hawry- 
szko, 48th Club, pnr. 4756 S. Western 
Ave., o 1 po poł.

Zaprzysiężenie i instalacja władz 
Klubu odbędzie się w niedzielę, 9 gru­
dnia, w sali Club Antoinette, 4559 
S. Richmond Ave., o 4 po poł. Bilety 
na instalcje są po $10, w którym 
jest włączony bufet. Rezerwacje na 
instalację prosimy robić jak najwczę- 
śniej, telefonując HE 4-5213 lub AR 
6-9603.

Podczas instalacji będą wręczone 
Certyfikaty Błogosławieństwa Ojca 
Sw. Jana Pawła II tym, którzy od 
bankietu złożyli $100 lub więcej na 
Salę Historyczną Ojca Sw. Jana 
Pawła II, która będzie budowana na 
gruntach klasztornych OO. Karmeli­
tów Bosych w Munster, Ind.

Filmy o Fatimie i o Lourdes będą 
pokazane w tę niedzielę, 28 paździer­
nika, w sali Rose Hawryszko o 3 
po poł.

Polskich Kombatantów SPK, 3242 N. 
Pulaski Rd.

“Senior Staywell Club” również za­
prasza wszystkich na specjalne spot­
kanie towarzyskie i poczęstunek, któ­
re odbędzie się we wtorek, 30 pa­
ździernika, o 12 w południe.

Poza programem będzie przyjęcie 
ze smacznym bufetem rozmaitości 
przysmaków polskich, przygotowa­
nych przez panie z klubu.

Donacja tylko $1.50 od osoby na po­
krycie wydatków. •

To spotkanie towarzyskie i przyję­
cie gości odbędzie się również w lo­
kalu Domu SPK, 3242 N. Pułaski 
Rd.

Wszyscy emeryci będą mile widzia­
ni.

Zabawa
Ziemi Rzeszowskiej

Klub Ziemi Rzeszowskiej w Chicago 
urządza zabawę jesienną w sobotę, 
27 października, w sali Golden Swan, 
5142 W. Belmont Ave. Początek o 
7:30 wiecz. Do tańca przygrywać bę­
dzie orkiestra “Nova”. Bar i kuch­
nia obficie zaopatrzone. — A. Ocytko, 
prez.; S. Krupa, przewód.

Zebranie Klubu 
Dolistów i Okolicy

Zebranie Klubu Dolistów i Okolicy 
odbędzie się w niedzielę, 28 paździer­
nika, o 2:30 po poł., w sali pnr. 
2532 W. Fullerton. '

Wszyscy członkowie proszeni są o 
przybycie, ponieważ są ważne sprawy 
do załatwienia. — M. Bochenko, prez.; 
A. Piotrowska, sekr.

Wystarczająca Hość 
Ropy Opałowej

Washington (UPI) — Przedstawi­
ciele Dept. Energetycznego utrzymu­
ją, że kraj jest zaopatrzony w wy­
starczającą ilość ropy opałowej.

Departament przewiduje dzienne 
zużycie ropy podczas zimy na 3.2 
miliona baryłek, podczas gdy rafine­
rie są w stanie dostarczyć 3.3 miliona 
baryłek.

Nawet w przypadku temperatur 
niższych o 20 stopni od przeciętnych, 
zaopatrzenie może ulec zwiększeniu 
poprzez produkcję większej ilości ro­
py opałowej w zamian za benzynę i 
inne produkty petrochemiczne.

Izba Handlowa 
Krytykuje Propozycję 

Rep. J. Conyers’a
Washington (UPI) — Podczas dru­

giego dnia posiedzeń kongresowego 
Podkomitetu Szkolnictwa i Pracy po­
święconych zaproponowanej przez 
rep. Johna Conyersa (D.-Mich.) usta­
wie, (mocno popieranej przez AFL- 
CIO), o wprowadzeniu 35 godzinnego 
dnia pracy, przedstawiciele Izby Han­
dlowej ostro zaatakowali propozycję, 
twierdząc, że skrócony dzień pracy 
nie może być zaakceptowany przez 
wiele gałęzi przemysłu.

Dlatego też Izba Handlowa uważa, 
że ustawy takiej nie wolno zatwier­
dzać, co nie oznacza, że w przypad­
kach możliwych do przeprowadzenia 
propozycji, należy z niej zrezygno­
wać.

Izba sugeruje raczej indywidualne 
ugody między pracodawcą a pracow­
nikami co do długości godzin pracy.

Na początku tego roku w kołach 
administracji rządowej spodziewano 
się, że być może nastąpi sytuacja, 
pozwalająca na zwrócenie się do Kon­
gresu, aby oba mocarstwa komuni­
styczne, Sowiety i Chiny, otrzymały 
klauzulę największego uprzywilejo­
wania, co byłoby wyrazem równowagi 
w polityce Washingtonu wobec Mo­
skwy i Pekinu.

Ale zagadnienie ratyfikacji układu 
atomowego SALT II wysunęło się w 
Senacie, co przekreśliło możliwości 
administracji rządowej w zakresie 
wystąpienia do Senatu o zatwierdzenie 
polityki równowagi w sprawie poro­
zumień handlowych z obu mocar­
stwami komunistycznymi.

Reakcja na inicjatywę prez. Car­
tera w sprawie układu z Chinami jest 
w Kongresie raczej pozytywna. Sen. 
Henry Jackson (D) z Wash, pochwalił 
wystąpienie Cartera, uznając je za 
“wyjątkowo ważne posunięcie w sto­
sunkach z Chinami od chwili nawią­
zania formalnych stosunków dyplo­
matycznych.”

W tym roku główny eksport amery­
kański do Chin dotyczył produktów 
rolnych. Stany zaś kupowały w Chi­
nach głównie materiały odzieżowe.

Sprawie RWE
Dziekoński, Janusz Krzyżanowski, 
Donald Pienkos, S. Ciesielski, ks. Chro­
bot z Orchard Lake, Jan Nowak, Wła­
dysław Wantula, red. Stanisław Kra­
jewski, red. Bolesław Wierzbiański, 
Anna Chrypińska, prof. Andrzej Eren- 
kreutz, Kazimierz Olejarczyk, red. 
Henry Dende i dr. Walter Sikora.

(Pełny tekst oświadczenia prezesa 
Mazewskiego w sprawie RWE i RL 
zostanie opublikowany w “Dzien­
niku.”)

Chiny Popierają 
Zjednoczenie Niemiec
Bruhl, Niemcy (R) — Premier 

Chin Hua Guofeng powiedział w po­
niedziałek, że Pekin popiera uzasa­
dnione dążenia narodu niemieckiego 
zmierzające w kierunkti zjednocze­
nia kraju.

“Sztuczny podział Niemiec na dwie 
części jest sprawą nie normalną,” 
powiedział Hua, który piastuje jedno­
cześnie stanowisko przewodniczące­
go chińskiej partii komunistycznej.. 
Oświadczenie to wypowiedziane zo­
stało w czasie bankietu wydanego na 
cześć gościa z Chin — przez kancle­
rza Niemiec Zachodnich, Helmuta 
Schmidta.

Stwierdzenie to wydaje się wybie­
gać poza wszystkie dotychczasowe 
oświadczenia Chin na temat połącze­
nia olju państw niemieckich — kroku, 
któremu sprzeciwia się zaciekle 
Związek Sowiecki, poczynając od r. 
1955. Bonn natomiast popiera w dal­
szym ciągu tę koncepcję.

W Wschodnim Berlinie tamtejsza 
agencja prasowa z miejsca ostro za­
atakowała wypowiedź premiera Chin.

Poparzeni Żołnierze 
Przybyli Do Stanów

San Antonio. (CT) — Dwa samo­
loty ratunkowe wylądowały wczoraj 
w powietrznej bazie wojskowej Kelly 
z 38 żołnierzami na podkładzie.

Wszyscy odnieśli poważne poparze­
nia ciała podczas pożaru w ich jed­
nostce mieszczącej się w Japonii.

Jeden z żołnierzy zmarł podczas 
drogi do Stanów, powiększając liczbę 
ofiar śmiertelnych do 3.

Wszyscy zostali przewiezieni heli­
kopterami i autobusami do Centrum 
Medycznego Brooke, gdzie poddano 
ich leczeniu.

Spośród 73 osób, które uległy po­
parzeniu podczas niezwykle silnych 
wiatrów, jakie spowodowały rozprze­
strzenienie ognia z przewróconego 
kontenera z paliwem, wielu znajdu­
je się w krytycznym stanie.

Wypadek miał miejsce w bazie 
Mount Fuki, położonej w odległości 
90 mil od Tokio.

Rep. McLaughlin 
Popełnił Samobójstwo

Manchester, N.H. (UPI) — Uznany 
winnym kradzieży $39,500 z maszyny- 
automatu, rep. stanowy Lawrence Mc­
Laughlin został skazany na karę wię­
zienia od 2 do 4 lat.

Po ogłoszeniu wyroku McLaughlin, 
który nie przyznawał się do winy, 
stracił na krótko przytomność.

Przywrócony do normalnego stanu 
powiedział, że jest zaszokowany.

W 14 godzin później popełnił samo­
bójstwo w celi więzienia stanowego.
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Zgon Eugenii Grosickiej
Zasłużonej Opiekunki Polskich Dzieci 

w Rosji i w Afryce

Dnia 17 sierpnia 1979 r. zmarła 
nagle w Leicester, Anglia, Eugenia 
Grosicka, wdowa po kapitanie W.P.

Była ona długoletnią, bezinteresow­
ną, skromną Opiekunką setek pol­
skich dzieci na terenie Rosji Sowie­
ckiej. Szczególną troską otoczyła sie­
roty, które straciły rodziców podczas 
zsyłki w głąb Rosji.

Po opuszczeniu Rosji E. Grosicka 
była przez siedem lat kierowniczką 
Sierocińca w obozie polskich uchodź­
ców w Tengeru, Tanganika (dziś Tan­
zania), w Afryce Wschodniej. Obóz, 
położony nie daleko góry Kilimandża­
ro, liczył ok. cztery tysiące uchodź­
ców, po większej części kobiet i dzieci. 
(Mężowie kobiet walczyli w Italii, w 
ramach II Korpusu gen. W. Andersa.

Po likwidacji Sierocińca w r. 1949,

+
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia, prababcia nasza i siostra 
moja, śp.

Marianna, Grzech 
Nowak

(z domu Osuch)
(żona śp. Stanisława Nowak i śp. 
Franciszka Grzech, matka śp. 
Jana Grzech i śp. Henryka Grzech) 
Członkini Tow. Jutrzenka Wolno­
ści ZPwA, po długiej i ciężkiej 
chorobie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona św. Sakra­
mentami, dnia 23-go października, 
1979 roku, o godzinie 6:00 wieczo­
rem, w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś po 
godzinie 6-ej wieczorem a w czwar­
tek od godziny 2-ej po południu do 
10-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 
dnia 26-go października, o godzinie 
9:30 rano, z Zarzycki Manor Cha­
pels, pnr. 5088 S. Archer Ave. 
(narożnik Keeler Ave.), do ko­
ścioła św. Brunona (msza św. o 
godzinie 10-ej rano), a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Helena (Robert) Cigler, Irena 
(Louis) Ziemba, córki i zięciowie; 
Edward Nowałt, syn; Sally Grzech 
i Henrietta Grzech, synowe; Helen 
(Greg) Prawdzik, Roberta (James) 
Witte, i Robert Cigler, Jr., wnuczki 
i wnuk; Barbara (Louis) Węgrzyn, 
siostra i szwagier w Polsce; oraz 
wnuki, wnuczki i prawnuczęta; 
bliższa rodzina; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się 
Zarzycki Manor Chapels 
Telefon 767-2166 

dzieci w liczbie 146 zostały przewie­
zione do Kanady pod kierownictwem 
o. Łucjana Królikowskiego, francisz­
kanina. P. Grosicka zaś udała się do 
Anglii, do swego syna, zabierając na 
wychowanie cztery sieroty, które wy­
kształciła, pracując ciężko w fabryce 
konserw owocowych. Jednocześnie 
niemal do samej śmierci, zajmowała 
się polską dziatwą i młodzieżą Polonii 
w Leicester.

Dzieje Sierocińca, jak i odyseję 
wszystkich polskich dzieci wywiezio­
nych podczas II Wojny Światowej do 
Rosji Sowieckiej, a później przebywa­
jących w obozach cywilnych i wojsko­
wych na Środkowym Wschodzie, w 
Indiach, w Nowej Zelandii i w Meksy­
ku, opisał o. Łucjan Królikowski w 
książce pt. “Skradzione dzieciństwo,” 
Veritas, Londyn, 1960.

O. Lucjan odwiedził E. Grosicką 
tego lata, siedem dni przed jej naglą 
śmiercią. Od byłych wychowanków 
wyszła myśl, żeby — w dowód wdzię­
czności — ufundować Zmarłej pomnik 
na cmentarzu w Leicester, Anglia. 
Prosi się b. wychowanków, by swe 
ofiary na ten cel kierowali do:

Rev. L. Królikowski,
Station F., Box 217, 
Buffalo, N.Y. 14212 

względnie Do :
Mrs. Zofia Smagała,

10 George Str.,
Toronto, Ont., Canada M8V 2S2

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec i 
dziaduś nasz, śp.

Andrzej Szczęśniak
(mąż śp. Anny)

po długiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Sw. Sa­
kramentami, dnia 22-go paździer­
nika 1979 roku, o godzinie 10-ej 
wieczorem, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 25-go października, o go­
dzinie 8:45 rano, z zakładu pogrze­
bowego pnr. 6000 N. Milwaukee 
Ave., do kościoła St. Pascal, a stam­
tąd na cmentarz Sw. Wojciecha, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni: 
Lola, córka; Jerome Sroka, zięć; 
Marcia, wnuczka; Jeffrey, wnuk; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy B. F. Malec 

i Synowie.
Telefon 7744100.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza żona moja, matka, babcia, prababcia i siostra nasza, śp.

Marianna G. Kaczmarczyk
(z domu Gniadek) 

(matka śp. Loretta)
Członkini Bractwa Niewiast Różańca św., Tow. św. Franciszka Gr. 128 
MPwA, Catholic War Veterans Auxiliary Post #500 i Klubu Brzozowa, 
pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 22-go 
października 1979 roku, o godzinie 12:20 po południu, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 25-go października, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 4401 S. Kedzie Ave., do kościoła 
śś. Pięciu Braci Polaków i Męczenników, a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Stanley, mąż; Bernice (John) Chwierut, Henry (Dorothy), córka, 
syn, zięć i synowa; Sharon (Dr. Casimir) Firlit, Marsha (Frank) Ciszewski 
i Loretta Kaczmarczyk, wnuczki z mężami; Matthew i Michelle Firlit, 
Andrea i Steven Ciszewski, prawnuczki i prawnuki; 3 siostry, 2 braci 
z rodzinami w Polsce; siostrzeńcy, siostrzenice, bratanki i bratanice; wraz 
z całą rodziną.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy mąż mój, zięć mój, brat nasz i wuj mój, śp.

Pogrzebem zajmuje się Fortuna Funeral Home. Telefon LA 3-7781. 23-24

Czesław Orzeł-Orlicz
Harcmistrz Związku Harcerstwa Polskiego; b. drużynowy 2-ej D.H. im. 
T. Kościuszki; b. czi. Kręgu Starszo-Harcerskiego im. B. Chrobrego; 
czł. Narodowych Sił Zbrojnych; b. czl. Kompanii Wartowniczych w strefie 
am.; czl. Tow. Serca Polskie Gr. 119 ZNP, Stow. Samopomocy Nowej Emigra­
cji i Sokolstwa Polskiego Okręgu Nr. 2, po krótkiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony św. Sakramentami, dnia 22-go października 
1979 roku, o godzinie 3-ej w nocy, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 25-go października, o godzinie 
9-ej rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 6000 N. Milwaukee Ave., do kościoła 
Najśw. Marii Panny Anielskiej, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Helena (z domu Fudala), żona; Agnieszka Fudała, teściowa; Edward 
i Virginia Bulski, z Richmond, Mich., i Leonard i Eugenia Domagalski 
z New Haven, Mich., z rodzinami, kuzyni; (Eugenia Krakus, siostra 
z rodziną; Adam Owczarzak, brat z rodziną, Leokadia Owczarzak z synem, 
bratowa; Halina Kukulska z rodziną, siostrzenica w Polsce); wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Zakład Pogrzebowy B. F. Malec i Synowie. 
Telefon 774-4100. 23,24

Praca Żeńska★ Pomoc Domowa
Nursing JANITORIAL

Nurse Assistants

PLEASE APPLY IN PERSONFLEXIBLE HOURS

Na

441-7710

Praca Żeńska

and

An Equal Opportunity and Affirmative Action Employer

CASH OFFICE 
JEWELRY 
CASHIERS

PRZYJMĘ do sprzątania kobiety. 
Zgłoszenia osobiście. 6-8 wieczorem. 
4262 W. Irving Park.

• RECEIVING
• STOCK
• MERCHANDISE
• CLEANING

POTRZEBNE kobiety do sprzątania. 
Praca dzienna. Proszę dzwonić wie­
czorem po 7 : 465-7037.

POTRZEBNA asystentka dentystycz­
na. Okolica Harlem i Higgins. Proszę 
dzwonić 775-3333 lub 823-3858.

TRAINEE POSITION
Available in our computer depart­
ment. Good typing ability a must. 

MUST SPEAK ENGLISH 
CALL MR. LOACH 

278-7600

RN’s 
LPN’s

POTRZEBNA KOBIETA 
Do zajęcia się starszą panią. Może być 
z zamieszkaniem lub dochodzić, 
pełen lub część czasu.

735-2244 pytać o vugmia, 
Lub 496-3514 wieczorem

POSIADAMY PRACE FIZYCZNE 
LUB UMYSŁOWE 

DLA WSZYSTKICH 
Irene’s Employment Agency 

6201 W. TOUHY 631-8878

POTRZEBNE KOBIETY
Do dziennej pracy w domach w Chicago 
i na Lake Shore Drive. Odwozimy i przy­
wozimy pod nasze biuro. NAJWYŻSZA 
PŁACA.
ARDEN’S AGENCY, 6934 N. Glenwood 
Chicago, ILL. 763-7575
Zgłaszający się proszeni są mówić po 
angielsku.

SOMETHING VENTURED SOMETHING GAINED 
And we mean just that. Join forces w/Venture. 

Immediate Openings Exist For The Following:

HOUSEKEEPER
Wanted by Professional Couple 

Mature woman, take care of one 2 year 
old girl and do light housekeeping. 
Live in—own room. Good salary. Win­
netka area.
Phone After 6 P.M.

SUPERVISORS
Janitorial Field Supervisors needed 
immediately, for building contract 
maintenance company. Must be expe­
rienced and speak both Polish and 
English. Invest in your future and go 
with an industry leader.

CALL 583-2400
FOR APPOINTMENT

RESTAURANT HELP
Waiters, waitresses for new restaurant 

FULL AND PART TIME 
CALL TONY, TED OR ED 

241-6593

DIV. OF MAY DEPT. STORES 
9449 N. SKOKIE BLVD., SKOKIE 

eoe

LEADING DISTRIBUTOR OF LP 
RECORDS HAS FOLLOWING 

OPENINGS:
• PACKING
• STOCKING
• PRICING
• RETURNS
• ORDER FILLING

Excellent company benefits. Apply in 
person between 9 A.M. and 4 P.M. or 
call Mr. Hertig at 364-0230.

HANDLEMAN CO.
801 Lunt Ave. 

Elk Grove Village

CHILDCARE — 
HOUSEKEEPER 

for 3 and 2 year old children. To live-in. 
Southwest suburb. 6 days a week. 
$120 plus, a week. English preferred. 

448-2875

JANITORIAL/FIELD MANAGER SUPERVISOR
Andy Frain maintenance is currently accepting applications for the 
position of Field Manager Supervisor. Responsibilities of this position 
will involve the day to day supervision of various job locations, client 
contact and facility inspections. The individual selected for this position 
must be thoroughly experienced in all phases of the janitorial field, have 
previous supervisory experience, speak both Polish and Engish and can 
be licensed to drive. For more information, apply in person

ANDY FRAIN MAINTENANCE 
1221 N. LaSALLE CHICAGO

Equal Opportunity Employ her M/F

HOUSEKEEPER 
—MOTHER’S HELPER 

Needed in lovely home, in beautiful 
small town (Woodstock, Ill.) Own room 
and TV, excellent transportation on 
NW train line to Chicago. GOOD SAL­
ARY and BENEFITS. References re­
quired. PHONE
(815) 338-3602 or (815) 338-0107

PRESBYTERIAN HOME
3200 Grant St., Evanston

BANQUET 
WAITRESSES

Flexible Hours 
Should Speak Some English 

CALL 935-1883

SECRETARY
For Jewish Youth Organization. Type 
and dictating equipment experience. 
11th and Michigan Mrs. Lurie 

939-2351

OFFICE CLEANING 
IN WHEATON

Full or Part Time/Days or Evenings 
Mondays - Fridays

MR. BUCIC • 733-4351

HOUSEKEEPER 
BABY SITTER 

Wanted in my Oak Park home. 2 days 
a week. References are required. Call 

383-6131

New Pastry Shop-Cafe in Deerfield 
All Positions Open

• COOKS
• WAITRESSES
• WAITERS
• SALES CLERK
• DINING ROOM 

MANAGER
• BAKERY MANAGER
• PORTERS

We also have openings in our Chicago 
Stores.
For much more information, call

728-4040

SUPERVISOR
Janitorial building supervisor and 
crew leaders needed immediately. 
Must speak both Polish and English. 
Must have driver’s license. Familiari­
ty with all phases of janitorial work 
is necessary. We are a leader in the 
industry and offer excellent wages, 
insurance and profit sharing.

CALL 583-2400
FOR APPOINTMENT

FRYZYJERKA
Potrzebna doświadczona fryzy- 
jerka na piątki i soboty. * 

384-0430 
pomiędzy 10 rano—6 wieczorem 

KEYPUNCH OPERATOR 
For 5496 Data recorder. Diver­
sified work not limited to key­
punching. Excellent benefits, 
parking, Vi block to public 
transportation. Hours 8 to 4:30 
P.M. Vicinity Ogden and Wes­
tern Ave.

CALL STAN FARBOTKO 
■738-7237

FACTORY HELP
14.75 1st Shift
14.90 2nd Shift

Printing company located in Bensen­
ville is looking for Factory Help. Ex­
perience working on printing press 
helpful but not necessary. Must be 
able to speak some English.

Please Call:
595-8910

AMERICAN GRAVURE
1077 SESAME ST. 

Bensevnille, IL 
Equal Opportunity Employer M/F

3-11 11-7
Immediate openings in both shifts. 
We offer competitive salary, paid 
vacations, attractive retirement plan, 
& health & life insurance.

For Appointment Call
492-4840

OPERATORS
Blind stitch & floor workers. Must 
speak some English.

URKOVMFG. CO.
1001W. Van Buren

6th Fl. 226-5530

GENERAL OFFICE
Billing, filing, general office duties. Must be 
good typist (I.B.M. Selectric). Loop aircondi­
tioned advertising office. Good salary, paid 
vacations and holidays, paid (50%) medical & 
life insurance. Will consider recent High School 
graduate. Must be steady & reliable.

368-4884

ARLINGTON PARK HILTON
Newly renovated hotel with an exciting future, and excellent employee 
benefits offers good career opportunities for the following positions:

• COOKS • WAITRESSES
• PANTRY . BUS PERSONS
• BANQUET • PORTERS

WAITRESSES AND WAITERS • FRONT DESK
We Also Have An Excellent Career Opportunity In Accounts Receivable 

APPLY PERSONNEL BEFORE 4 P.M.
ARLINGTON PARK HILTON

EUCLID ROAD AND ROUTE 53 • Arlington Heights
Equal Opportunity Employer M/F

IMMEDIATE OPENINGS FULL TIME

SALES POSITIONS
ALSO SHORT HOURS 10 TO 2 P.M. 11 TO 3 P.M.
Plus weekends, full time. Opening in customer service. Good company 
benefits and generous discount. APPLY IN PERSON 10 A.M. to 5 P.M.

PERSONNEL OFFICE
CARSON, PIRIE SCOTT & CO.

Hillside Shopping Center 
Hillside. Hl. 60162

PROFESSIONAL RETAIL SALES
Baskin Clothing Co., a leading quality men’s & women’s fashion 
specialty store is looking for qualified sales people w/a self-confident 
professional image. We offer pleasant working conditions, good earn­
ings, excell. co. benefits & a liberal merchandise discount.

Apply In Person
BASKIN CLOTHING CO.

716 W. Kinzie, Chgo, IL. 60610
For Info. Only 421-0263

Equal Opportunity Employer M/F

Engineering/Inspection

BOILER AND MACHINERY 
INSPECTOR TRAINEE

We are looking for stationary, marine, or graduate 
engineers who can qualify for a rewarding career as 
an accident prevention inspector in the boiler, ma­
chinery and electrical equipment field. The country’s 
leading boiler and machinery insurance company pro­
vides all training, automobile, fine benefits, advance­
ment opportunity, good starting salary and nationwide 
choice of locations.
Call or send resume covering personal, education, and 
experience details to Chief Inspector, Hartford Steam 
Boiler Inspection and Insurance Company.

120 S. RIVERSIDE PLAZA 
■____SUITE 416

Live and Work In Beautiful Sunny California

REGISTERED NURSES
RN’s start at $20,428 per year per diem. If you are working as an RN but 
feel you don’t do what you were trained for you should investigate 
CALEXICO HOSPITAL. We offer you: 1. A patient centered atmosphere; 
2. A nursing department where you are encouraged to participate in 
management with your ideas and suggestions; 3. An outstanding benefit 
package including 6% differential for evenings and 12% for nights. 4. A 
full time per diem option that includes vacation and overtime. We think 
you have a lot to offer, why not see what we have for you. For your future 
write or call 714-357-1191, Ext. 21 or 37.

Personnel Department

, CALEXICO HOSPITAL
450 BIRCH ST. Calexico, California 92231

JANITORIAL 
SUPERVISOR 

Male or Female 
Experienced with the establishment 
of janitorial methods and procedures, 
plus the assignment and supervision 
of janitors. Facility includes office 
and factory operations. Must speak 
English. Excellent salary and bene­
fits including pension, medical 
dental coverage.

ROCK-OLA
800 N. KEDZIE 

638-7600 
Equal Opportunity Employer M/F

CLEANING lady for Thursday in 
Skokie. Close to Touhy Ave. 677-5259. 
OKOLICA PALATINE BARRINGTON 
Gospodyni z zamieszkaniem. Trzeba 
trochę zaopiekować się dzieckiem. 6 
dni w tygodniu. Wspaniałe wynagro­
dzenie. Darmo pokoj i wyżywienie. 
Musi mówić trochę po angielsku.

Dzwonić po angielsku: 438-3878.

CHILD CARE AND HOUSEKEEPING 
In Glenview home, for 4 year and 1 
year old boys. Live-in, Monday — Fri­
day. Must have experience with chil­
dren and good English. References 
required. Call:

227-1626 days
or 724-9120 after 7 p.m. weekends. 
POTRZEBNA kobieta do opieki nad 
dziećmi z zamieszkaniem. Musi mó­
wić po angielsku. Lekka praca domo- 
wa, dobre wynagrodzenie. Tel. 991-0404.

POTRZEBNA pomocnica do kucha­
rza. 582-5855,___________________

CLEANING LADIES 
Immediate openings. Experienced. 
References. Full and part time. Bene­
fits. Suburban and Loop areas.

386-3850
PHONE-A-MAID

HOUSEHOLD
Live in housekeeper, individual who 
enjoys a family atmosphere. Must 
have cooking abilities as part of daily 
function. Beautiful private living 
quarters for housekeeper.

Please Call 386-9311
Between 9 A.M. AND 5 P.M. or 

764-0401 After 7 P.M.
POMOC DOMOWA

Zamieszkać. Stała i uczciwa pomoc 
domowa. 5 dni w tygodniu. Własny 
pokój i łazienka. Musi lubić dzieci i 
mówić po angielsku. Okolica North­
brook. Dzwoń:
___________ 564-2133 ________

GOSPODYNI 
Z ZAMIESZKANIEM 

Przyjemna duża rodzina w Des Plaines. 
Wyżywienie, pokój i wynagrodzenie. 
5-7 dni w tygodniu. Dobra praca dla 
osoby, która chce mieć mieszkanie 
i stałą pracę w przyjemnym otoczeniu. 
299-0557 Mówić Po Angielsku

GOSPODYNI 
Z ZAMIESZKANIEM 

Praca domowa i opieka nad 6 mie­
sięcznym dzieckiem. Dom w Addison, 
Ill. Musi mówić choć trochę po angiel­
sku. Dzwonić w języku angielskim 
i pytać o Larry, od 9-6.

530-5655

MAID
The Chicago Historical Society has 
temporary opening on its housekeep­
ing staff, to do dusting and light clean­
ing work. No windows, floors and 
laundry work involved. Interviews 
after review of completed application.

CALL DON SACK-10 A.M.
642-4600 Weekdays Only



Praca
SALES CLERKS

Loop cigar stores. Pleasant working 
conditions. Must have retail experi­
ence. Monday through Friday. Days.

Apply In PErson Or Phone 
MONROE CIGAR CO. 

412 S. Wells St.
4th Floor 922-3370

HOUSEKEEPER 
LIVE-IN

Assist with our 5 year old and 4 month 
old, along with small housework du­
ties. 10 hours a week. Light cooking. 
Own 2 rooms, bath and TV. Friends 
and relatives may visit. Time off 
flexible. Salary $200 a month.

CALL 447-7760 OR 447-0590

WANTED FAMILY TO BE 
RESIDENT MANAGERS 

For large apartment building. Prefer 
couple with children, husband con­
tinue regular job. FREE apartment 
plus $100 a month. Maintenance and 
painting optional with extra pay.

447-7760 OR 447-0590

FILM PROCESSING CO.
TYPIST

Light typing. Full or part time, steady 
job. Near loop. Small office. Salary 
open. All benefits.

TRAINEE
Learn all aspects of business. Salary 
open. All benefits.

943-2527
Ask for Mr. Palmer 

Call between 9 a.m. & 2 p.m.

SECRETARIES

SALES ASISTANTS
Brokerage Firm

We’re looking for bright ambitious 
sales assistants in our conveniently 
located Chicago office. People who 
want diversified work. People who 
can handle important responsibilities 
in a busy environment. To qualify you 
should have 50+ WPM typing, and ex­
cellent communication skills. Broker­
age experience a plus. The keys here 
are the will to succeed—and an in­
terest in building a profitable future 
within one of the nation’s most re­
spected investment firms.

CALL FOR APPOINTMENT 
Personnel Manager 

(312 ) 781-6662

SHEARSON
HAYDEN STONE INC.

72 W. Adams St.
Chicago, IL 60603

Equal Opportunity Employer M/F/H

SALESMEN .
WHOLESALE DISTRIBUTOR. 

FULLTIME 
MUST BE EXPERIENCED 

MUST SPEAK POLISH 
AND ENGLISH 

TOP WAGES 
973-7070

Praca Męska

CRANE OPERATOR
RAILWAY TYPE 

OVERTIME AVAILABLE. 
Southwest suburban area.

485-0500

TOOL & DIE 
MAKER

Tool & die maker w/min. 
8 yrs. exp. needed. Job shop 
exp. helpful. Excell. co. bene­
fits.

APPROVED PRODUCTS 
MFG. CO.

6400 W. Gross Point Rd., 
Niles

647-7500
TERRIFIC OPENINGS 

IN CALIFORNIA

• GENERAL • 
MACHINISTS

Growing company with sophisticated 
machine shop has opening for top 
notch general machinist to fabricate 
detailed parts per blue prints. Must 
be able to setup and operate various 
lathes, mills, grinders, etc. and work 
close to tolerance. Requires 5 years 
experience as toolmaker, general ma­
chinist or similar position. Excellent 
company with top pay benefits etc.

ALSO

• CNC • 
OPERATORS

Current openings exist for well quali­
fied machinists to operate sophisti­
cated computer N/C lathes and mills. 
Requires 1 to 3 years experience 
in CNC or N/C machine, ability to 
read blueprints and know how to 
inspect own parts using precision 
measuring instruments. Excellent op­
portunity in rapidly growing machine 
shop with excellent working conditions 
and benefits.

714/979-5500

ACL-FILCO CORP.
3333 WEST WARNER AVE. 
Santa Ana, California 92704 

Equal Opportunity Employer M/F/H

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), ŚRODA, 24 PAŹDZIERNIKA (October 24), 1979

★ Praca Męska 
UPHOLSTERER

5 yrs. exp. req’d. Western suburbs. 
English inquiries.

Call 627-6767 
Polish inquiries 

__________ Call 833-6676__________

KRAWIEC 
Doświadczony w poprawkach u pań i 
panów. Pełny czas i dobra płaca. 
299-2700 Od 9-ej do 7-ej Wiecz.
TUCKPOINTER wanted. Some ex- 
perience. No drinkers. 735-0541._____

CUSTODIAN
Need part time man for church and 
school in Skokie. Good working condi­
tions. Should speak some English.

ST. JOAN OF ARC 
673-0409

POTRZEBUJEMY blacharza samo­
chodowego. Tylko z doświadczeniem. 
284-1294.________________________

SCREW MACHINE 
SET-UP OPERATORS 

EXPERIENCED. Davenport, 
Brown & Sharpe. Full time. 
Overtime available. Many 
company benefits. 
__________237-0034__________

TEXTILE CUTTER
Some experience prefered. Salary 
negotiable plus benefits. Pulaski and 

Diversey area.
_______ Tel.; 282-3400 ___

WELDER
Man with 3 years minimum experi­
ence. Must speak some English. $5.25 
per hour to start. Excellent benefits. 

Location Franklin Park Area
CALL 671-7007

LINE MAINTENANCE MECHANIC 
$8.00 per hour, 3 to 5 years experience. 
Repairing high speed processing equip­
ment. Must speak English.

798-9010 
PRESTIGE PERSONNEL 

(A Private Employment Agency)

MACHINE 
OPERATORS

Natychmiastowe otwarcie dla 
osób z pewnym doświadczeniem 
na maszynach na 1-szą zmianę. 
Stała praca. 9-cio godzinny dzień 
pracy. Pełne świadczenia. Musi 
mówić choć trochę po angielsku 
i mieć prawo do pracy.

Zgłoś Się Lub Dzwoń
HARRINGTON

& KING 
5655 W. Fillmore Chicago 

626-1800
1 Blok na Północ od Roosevelt Rd. 
1 Blok na Zachód od Central Ave.

POTRZEBNI pracownicy z doświad­
czeniem w robotach stolarskich i alu­
minium. 545-8219.  

MASZYNIŚCI 
DO PRAC OGÓLNYCH 

Dużo godzin nadliczbowych. Dobra 
płaca na start. Pełna szpitalizacja. 
Udział w zyskach i bonusy.

KOCSISBROS. 
MACHINE CO.

11720 S. Mayfield Worth, Ill.
597-8110 — Ask For Joe

NIGHT CLEANERS
FOR DOWNTOWN OFFICES 

Full time, permanent. 5 nights/week. 
10 P.M.-6 A.M. Apply in Person: 

PERSONNEL DEPT.
STOP & SHOP

16 W. Washington

POTRZEBNY MĘŻCZYZNA 
do ogólnej pracy w składzie mebli. 

Doświadczenie nie wymagane.
MARJEN FURNITURE 

8121 Milwaukee Ave.
____________ 966-1088_______

JANITOR
Part Time, Evenings 
Retirees Welcome!

CENTURY SUPPLY CO.
747 E. Roosevelt 

495-2300 
Ask For Frank or Bill

JANITORZY - NADZORCY 
(JANITORIAL - SUPERVISORS) 

Natychmiastowe otwarcia. Objazdy i 
miejscowe. Dobra, stała pozycja. 
Wspaniale, ciągle wzrastające moż­
liwości. Potrzebne choć minimalne 
doświadczenie. W śródmieściu. Musi 
znać angielski i polski. Dzwonić i py­
tać o Marty w celu omówienia. Po­
między 3 — 5 codziennie.

693-7014

GROUNDS WORKER
Full time. Salary, commission w/ex- 
perience. Benefits. Desire knowledge 
of irrigation and chemicals.

GLENCOE GOLF CLUB 
621 Wesley Rd. Glencoe

835-0215

KONSERW ACJA-SPRZĄTANIE 
(Janitor-Maintenance)

Musi znać angielski, aby móc komu­
nikować się w języku angielskim. 
Musi być odpowiedzialny. Dzwonić w 
języku angielskim do p. Jerry Bertone. 

GR 7-6007 Ext. 271

PAINTER and wallpaper hanger. Ex­
perience necessary. Full-time position. 
771-9060________ or_______ 456-3782

Praca Męska Praca Męska

SPOT WELDER o

1st

* RUMMAGE SALE

* POŻYCZKI

★ Naprawa TV

SHINGLERS. Experienced. 283-7675.

.$220

good

.$95
$220

CHCĘ pożyczyć $25,000. Dam wysoki 
procent. Pełne zabezpieczenie, oraz 
udział w businesie. Produkcja paten­
towa. 235-1932.

RUMMAGE SALE 
DIVING PARK BAPTIST CHURCH 
4401 W. Irving Park Rd. (i Kostaer Ave.) 
Czwartek 25 Października 9 Rano - 9 Wieczorem
Piątek 26 Października 9 Rano -12 w Południe

CALL MR. FULLETT AFTER 9 A.M. 
663-1800

HANDYMAN- 
JANITORIAL WORK

And delivery with company station 
wagon. Must have drivers license. 
Must speak English. Steady job.

KOTLER PICTURE FRAME CO. 
300 N. Oakley 

6664050

Applications are now being taken for 
positions available on 10-22-79.

No Experience Necessary 
Company paid insurance and profit 
sharing. Good starting wage, plus 
incentive bonuses.

APPLY IN PERSON TO
MR. HARRY TURCO 

364-0077
NATIONAL ELECTRIC 

GATE CO.
1693 Elmhurst Rd. 

Elk Grove Village, IL
EOE

ZGUBIONO PASZPORT
Polski wystawiony na nazwisko
Władysław Fik Nr. P.B. 331690. Zna- 
lacza proszę telefonować: 342-2456.

CUSTODIAN
Skokie School District 68 has imme­
diate opening for night custodian. 
Hours are 3 P.M. to 11 P.M. Excellent 
salary and excellent fringe benefits.
PHONE MR. KALMES 

676-9000 Ext. 11

CUSTODIAN
Ideal for retiree! General Duties for 
electronics firm in Western Suburbs.

7-3:30 P.M.
Call Kris 682-4100

TELEWIZORY KOLOROWE
Naprawia

INŻ. PAPROCKI
Dzwonić Między 12:00 a 8:00 Wiecz. 

545-6667 — Gwarancja

SUPERVISOR
For roof and/or aluminum workers. 
Must read English.

Please call: 771-3010

• BE SMART • LIVE AND WORK IN CALIFORNIA •
WE NEED YOU! STEADY WORK GOOD WAGES

And Excellent Working Conditions, TOP BENEFITS

• CLASS A MOLDMAKERS
• CLASS A TOOLMAKERS

PLENTY OF OVERTIME Write or Call
RON FISHER (213 ) 321-6500 

INDUSTRIAL MOLDING CORPORATION 
2015 W. 190th St. TORRANCE, CALIFORNIA 90504

PACKERS
Heavy Lifting Involved 

Full Time Through January 
Understand Some English 

APPLY IN PERSON 
PERSONNEL DEPT.

STOP & SHOP
16 W. WASHINGTON

POTRZEBA mężczyzn do pracy przy 
instalacji dachów. Odbieram robotni­
ków na przystanku autobusowym. 
Dzwonić po 9:00 wieczorem. Telefon 
299-8607.____________ __________

MECHANIC
Oversee heavy construction eauin- 
ment shop. Semi-retired welcome.

Matteson Area
481-1800 

tool makers
Experienced all around tool maker 
who likes variety and challenge to 
work in tools, jigs and fixtures. Ex­
cellent opportunity. Good pay and 
benefits. Apply in person only. Must 
speak English.

WEN PRODUCTS
5810 Northwest Highway

WAREHOUSE 
HELP 

Must speak and understand English. 
Good hours, days, with plenty of over­
time. Free insurance. Located near 
McCormick Place. Provides 
transportation.

CaU ED LATA
225-7000

SEWING MACHINE MECHANIC
Experienced w/small machine maintenance ability used 
in tight manufacturing and assembly. We are a well known 
small company near downtown w / a super location near 
all major expressways and public transportation. Private 
enclosed parking lot. Good starting salary and fringe 
benefits. English necessary.

MAINTENANCE MECHANIC
Experienced, preferably in dry cleaning plant. Must have practical 
knowledge in electrical, pipe fitting, hydraulic, steam, air, pumps, 
bearings, boiler, stills and dry cleaning machine. Salaried position 
with excellent fringe benefits.

Apply Or Call MR. BEAN For Appointment 
2635 N. HALSTED

525-0913

Central Furniture 
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że 

W OKRESIE JESIENNYM
CENY MEBLI “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIZONE 
□TO PARĘ PRZYKŁADÓW TEGO, 

II J£ OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości.

Komplet mebli do bawialni włączając 
lampy ze stolikami.... ..........S1ŚA

Komplety mebli do sypialni $130 
Łóżka piętrowe “bunk” lub

“Hollywood” $78 
Kanapa i fotel • • • • ............. $150
Kanapa rozkładana do spania.... $110 

i polska wersalka'
Telewizja kolorowa .................... $320
Komplety meblj do kuchni: stół,

i cztery krzesła “dinette set’ 
Kuchnie gazowe (gas ranges). 
Lodówki lub zamrażacze

(freezers)
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety 

do jadalni.............................. .$399
Materace z podstawą sprężynową 

pełnego rozmiaru ...- $95.00
Niemieckie szafkowe "st^eotype 

players” (patefon-radio- 
magnetofon z kominkiem) .... $420

Łatwe spłaty. Mówimy j)o polsku. 
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, Sroify 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO

Tel. 486-7838

BENCH HANDS
Full time 7— 3:30. No experience necessary. 

323-0888

DAVIDSON UPHOFF
448 Park Clarendon Hills

★ Kontraktorzy ★ Kontraktorzy

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW 
SZYBKO - TANIO - SUMIENNIE - FACHOWO

• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE 
DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić do Zna nego Kontraktom
MIKE DRAGOWICZ • 5BI-6535

★ Dachy -1

rwDACHY'l 
g ROBIMY DACHY NA GORĄCO I g 
L ZIMNO ORAZ “SHINGIES" I J 
F ROŻNE NAPRAWY DACHÓW, f 
P OBLICZENIA ZA DARMO Z f 
f GWARANCJĄ NA 15ŁAT I 
I ORBIT ROOFING. j 
i Dzwonić Przez Całą Dobę: 0 
J 772-5908 lub 772-6850*

ZAKŁADANIE i naprawy dachów. 
Gwarantowana robota. Niskie ceny. 
Water Proof Roofing. 286-2110.

POIEW ANIE DACHÓW gorącym 
asfaltem. Łatanie, wygładzanie 
od 1 do 6 warstw. Dział dachów 
powiekrzył się. Teraz jesteśmy w 
stanie wykonywać różnego rodza­
ju dachy, włącznie z gorącym 
asfaltem. 220 funtowe asfaltowe 
'shingles”. I 90 funtowe “roli” 

dachy. Zawsze dobra robota i 
dobra cena.
GENERAL CONTRACTING CO.

4146 W. Armitage
278-1525

★ Elektryczne Roboty

WSZYSTKIE 
ELEKTRYCZNE PRACE 

w swoim domu elektrym.
Tel: 227-0679

★ Kanalizacja

GLOB PLUMBING
Wszystkiego rodzaju naprawy kana 
lizacyjne. Przepychanie ścieków.

247-6530

POLONIA SEWERAGE 
& PLUMBING SERVICE 
Obsługuje swoich klientów uczci­
wie i niedrogo, 24 godziny na 
dobę.

489-1104

jf Do Wynajęcia
3 POKOJE ogrzewane, plus gorąca 
woda i gaz. Piec i lodówka. $200 mie­
sięcznie. Dzwonić po 6 : 286-2254. 
2~SYPLALNIOWE mieszkanie, ogrze- 
wane, na pierwszym piętrze. Nowo­
czesna łazienka, włącznie z dywanami. 
Kryta weranda. 384-0011.

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w Nagłych Wypadkach 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

WYKONUJEMY 
WSZELKIE PRACE 
Na zewnątrz i wewnątrz 

budynków, związane z konser­
wacją, odnową i ocieplaniem. 

476-5959
A. B. CONSTRUCTION CO.

General Contractor 
3139W.59th Street

Wykonujemy 
Wszelkie Prace Cementowe

Chodniki, nowe schody, podłogi w garażu, wja 
zdy, patio.

Podłogi do budynków fabrycznych. 
Przystępne ceny. Licencjonowany i ubezpieczony. 
Dzwonić po 6-2j i pytać o Alex

762-5562, podczas dnia 284-7916 
Town Country Construction

i— '•****'4

I NA ZAMÓWIENIE: kuchnie i| 
» łazienki, drzwi i okna zimowe, 
A plajstrowanie i malowanie. Na-A 1 prawa uszkodzeń domów. | f • ROBOTY CEMENTOWE ’
»• DODATKOWE POKOJE A

• FRONTY SKLEPÓW A
• GARAŻE f
• WERANDY1 • RYNNY AI • ROBOTY CIESIELSKIE I T • DRZWI DO GARAŻY

A • ROBOTY ELEKTRYCZNE 1 I • PRACE MURARSKIE f f • ROBOTY KANALIZACYJNE ’ 
» • DACHY AI* WYKŁADANIE ŚCIAN | 
■ •OBIJANIE ł
'bay SHORE CONSTRUCTION CO.I 
J975-7400 _or 277-054_7l
★ Przeprowadzki

Licencjonowana, ubezpieczona
i doświadczona

POLSKA FIRMA PRZEWOZU 
MEBLI i TOWARÓW

CHICAGO MOVING CO.
Nr Licencji ILL. C.C. 47103 MC 
Zrealizuje twoje zamówienie na­
wet w dniu zgłoszenia. Szybka, 
fachowa obsługa. Niskie ceny. 
Tel.: 685-9114 lub'545-9854 

od 8 rano do 10 wieczór

DO WYNAJĘCIA
Mieszkanie 4 - ro pokojowe, 
nowoczesne, nieumeblowane. 

Proszę Dzwonić: 
278-3843 Przed 6-tą Wiecz.

6 Rooms — 2 Bedrooms
Stove & refrigerator. Gas heat. 1st 
floor. Occupy Nov. 1, $150 a mo. 23rd 
& So. Albany. Near schools & church. 
Children welcome.
__________ 521-4119__________  
EXTRA large 3 bedroom apartment. 
First floor. Newly decorated. 539-1845.

1111 N. HOYNE AVE.
Do wynajęcia 5-cio pokojowe mie­
szkanie + pokój letni. Jak nowy piec 
i lodówka. Wolne od 1-go listopada. 
Cena $175 miesięcznie plus ogrzewanie.

Teł.: 772-8017

DO WYNAJĘCIA
Mieszkanie 6-io pokojowe w okolicy 
Belmont i Western. Ogrzewane pie­
cami. Raczej dorośli. Kompletnie 
przerobione i odnowione.

Tel.: 248-0667

★ Poszukuje Mieszkania
STARSZY mężczyzna szuka 2 lub 3 
pokoi, częściowo lub całkowicie ume­
blowane, z garażem. Na północno- 
zachodniej stronie. 227-1681.

* AUTO
’76 CHEVROLET Monza 2 drzwiowy. 
4 cylindrowy. 3,000 mil. Jak nowy. 
$3,450. 282-9276. _
’73 DODGE Dart, 6 cylindrowy. W 
bardzo dobrym stanie. $1,475. Pytać 
o Ewę i dzwonić 251-5300 lub 275-5297. 
’77 BUICK Regal. Jak nowy. Tylko 
7,000 mil. Z gwarancją. $5,100. Pytać 
o Ewę i dzwonić 251-5300 albo 275-5297.

SAMOCHODY
JEŚLI CHCESZ KUPIĆ TANIO 
UŻYWANY LUB NOWY SAMO­
CHÓD, ZAPEWNIAMY MOŻLI­
WOŚCI OTRZYMANIA KRE­
DYTU I GWARANCJI DZWON: 

622-0170

jt Domy
RIVER GROVE 

PRZEZ WŁAŚCICIELA
3 sypialniowy, murowany. Pełny base­
ment. Garaż na 2 auta. Złóżcie ofertę.

Otwarte w Sobotę i Niedzielę 
2741 MAR WOOD

____________ 456-3953____________

NORRIDGE
4 bdrm., aluminum sided home, pos­
sible inlaw. 1% baths. A/C, gas, ht. 
water heat. 2 car gar. Fireplace. Low 
taxes. $77,000. By owner. 456-7171.
WE HAVE 2 FLATS AND UP 

AVAILABLE
IN NORTHWEST CHICAGO 

JAN SZCZELASZCZYK 
American Title Realty 

774-8300
•BEAUTIFUL HOME-
2 Bedroom, BRICK, Full Base­
ment, Full Attic, and 2 Car Ga­
rage. Most Appliances and Fur­
nishings Remain. OWNER Leav­
ing State. Ideal for young couple 
or retiree. Nr. shopping and 
transportation. Vic.: 45th and 
Kilpatrick $46,900 

CALL: 648-5671 or 5854866

it Domy z Interesem

KUPIĘ TAWERNĘ 
Z BUDYNKIEM

W Lepszej Okolicy
Telefon 276-3162

MUROWANY BUDYNEK 
SKLEP ŻYWNOŚCIOWY 
POLEROWANA CEGŁA 
Sklep całkowicie wyposażony. Plus 
dom od tyłu — 6 pokojowy z base- 
mentem. Łazienka całkowicie wyło­
żona kafelkami. Szafkowa kuchnia 
całkowicie wyłożona kafelkami. 1800 
północ — 1800 zachód. Dzwonić po 6 
wiecz. w języku angielskim.

384-7974

jt Jabłka___________ _
JABŁKA - DI' 2-9741.
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Plan Hannon’a Przedmiotem
Gorącej Dyskusji z Aldermanami

W poniedziałek odbyła się gorąca 
dyskusja na temat planu dowożenia 
dzieci do szkół proponowanego przez 
superintendenta Joseph P. Hannon’a. 
Hannon zgodził się na spotkanie, kie­
dy przewodniczący komitetu szkolni­
ctwa przy Radzie Miejskiej, aid. 
William O. Lipiński z 23-ej wardy za­
proponował zaproszenie do dyskusji 
wszystkich aiderman ów, nie tylko 
członków komisji. Hannon obawiał 
się konfrontacji z komitetem twier­
dząc, że będzie to stanięciem przed 
zespołem osądzającym go — tzw. 
“kangaroo court.” Z zaproszenia do 
wzięcia udziału w dyskusji nad kontro­
wersyjnym planem Hannona mają­
cym na celu wyrównanie do 50% 
proporcji rasowych w szkołach pu­
blicznych na terenie powiatu Cook, 
skorzystało dwudziestu aldermanów.

Hannon powtórzył swoje argumen­
ty przemawiające według niego za 
przyjęciem proponowanego planu, 
ale nie przekonał krytycznie nasta­
wionych zebranych. Jeżeli sprawa nie 
zostanie rozwiązana w ciągu 60 dni, 
władze odpowiedzialne za desegrega­
cję staną przed Sądem Federalnym 
za nieprzestrzeganie konstytucji. 
Problem nierównowagi dzieci koloro­
wych w stosunku do białych w szko­
łach chicagoskich, dostał się pod 
obstrzał opinii publicznej na skutek 
akcji podjętej przez wydział prze­
strzegania praw konstytucyjnych 
przy Ministerstwie Zdrowia, Szkolni­
ctwa i Opieki Społecznej, który szcze­
gólną uwagę zwrócił na stany środko­
wego zachodu. Powiat nasz zajmuje 
jedno z pierwszych, niechlubnych 
miejsc pod względem nierówności ra­
sowych w szkolnictwie publicznym w 
skali krajowej.

Plan Hannona przewidujący prze­

wożenie autobusami 114,000 uczniów 
szkół elementarnych, spotkał się z 
ogromną opozycją rodziców. Alder- 
mani, którzy reprezentują interesy 
wyborców nie mogą pozostać obojęt­
ni na głosy opinii w swoich okrę­
gach.

Jeżeli Hannon liczył na uzyskanie 
poparcia dla swego planu wśród 
aldermanów to po poniedziałkowym 
spotkaniu przekonał się, że sprawa 
nie wygląda tak prosto i zanosi się na 
to, że po upływie terminu przeznaczo­
nego na znalezienie wyjścia z sytuacji 
tj. 60 dni może interweniować Sąd 
Federalny.

Z wypowiedzi aldermana Aloysiusa 
A. Majerczyka z 12-ej wardy wynika, 
że żaden aiderman nie może ignoro­
wać głosów swoich wyborców. Ma­
jerczyk powiedział: “Moi wyborcy 
są przeciwni przewożeniu dzieci auto­
busami. Czy to nie jest wystarcza­
jący powód, żebym i ja był przeciw­
ny?”

Aiderman Niles Sherman z 21-ej 
wardy reprezentujący w większości 
czarnych wyborców powiedział, że je­
go 80,000 wyborców czuje się obrażo­
nych planem przewożenia dzieci i on 
absolutnie wypowiada się przeciwko 
planowi. Sherman dodał, że traktowa­
nie zebranych na dyskusji alderma­
nów jako “kangaroo court” przez 
Hannona jest afrontem nie do wyba­
czenia.

Aiderman Clifford Kelley z 20-ej 
wardy powiedział, że gdyby dziś do­
szło do sprawy w sądzie wystarczyło­
by dowodów do oskarżenia Hannona. 
Superintendent Joseph P. Hannon za- 
replikowa!że “czas pokaże.”

Po skończonym spotkaniu Hannon 
powiedział, że “zmęczony jest słu­
chaniem własnego głosu.” 

Problemy RTA — Oszczędności, 
a Presja Opinii Publicznej

Pytanie jest następujące: czy RTA 
powinno wydać sumę $22,000 celem 
uszczęśliwienia 130 osób?

Na pozór pytanie wydaje się dość 
proste. Pomimo tego jednak człon­
kowie rady RTA spędzili w ubiegłym 
tygodniu około 20 minut nad dysku­
sją na ten temat. Nie podjęto nawet 
ostatecznej dycyzji. W czasie następ­
nego regularnego posiedzenia radv w 
przyszłym miesiącu, sprawa ta dysku­
towana będzie ponownie.

Pytanie sprowadza się do tego, czy 
RTA winno zawiesić pospieszne połą­
czenie na trasie Wheeling a śródmie­
ściem Chicago. Właściwie chodzi je­
dynie o pewien odcinek tej trasy. 
Na odcinku tym podróżuje dziennie 
jedynie 130 osób, tj. przeciętnie około 
8 osób na każdym kursie. Poprzez 
zawieszenie komunikacji na tym od­
cinku trasy, RTA zaoszczędziłoby w 
stosunku rocznym $22,000.

Prowadzona na omawiany temat 
debata nie jest wprawdzie typową 
dla metod, jakimi posługuje się RTA 
dla załatwiania spraw na swych po­

siedzeniach rady, niemniej stanowi 
ona przykład, ogólnej sytuacji i pre­
sji, na jaką narażone jest RTA — przy 
przeprowadzaniu cięć budżetowych.

Projekt zawieszenia działalności na 
pewnym odcinku trasy pomiędzy 
Wheeling a śródmieściem Chicago, 
stanowi jeden z elementów ogólnego, 
zakrojonego na szerszą skalę planu 
pn. Suburban Bus Productivity Study. 
W ramach tego projektu RTA stara­
ło się ustalić, które z podmiejskich 
tras autobusowych są najmniej wy­
dajne. Członkowie zarządu RTA od­
byli podróże na tych trasach, a na­
stępnie na podstawie własnych ob­
serwacji i doświadczeń złożyli odpo­
wiednie wnioski w tej sprawie.

W ubiegły czwartek RTA wystąpi­
ło z ostatecznymi zaleceniami w tej 
materii, proponując zawieszenie dzia­
łalności na sześciu trasach oraz prze­
prowadzenie zmian na 49 dalszych. 
Ogólnie — przeprowadzone zmiany 
przyczyniłyby się do wprowadzenia 
oszczędności na sumę $552,000, w sto­
sunku rocznym.

$16 Tys. Pobrano Nielegalnie 
z Funduszy Opieki Społecznej

Małżeństwo mieszkające w zachod­
niej części miasta pobierało niepraw­
nie zasiłek dla bezrobotnych okrada­
jąc Departament Opieki Społecznej 
na sumę $16 tysięcy.

32-letni Shelley Miller, zam. 1135 
S. Sacramento i jego żona 24-letnia 
Arlen stanęli przed sądem okręgo­
wym powiatu Cook. Wyrok zostanie 
wydany w dniu 27 listopada. Tymcza­
sem sędzia Robert Massey wypuścił 
oskarżonych z aresztu do czasu osta­
tecznego wyroku. Grozi im maksy­
malna kara 5 lat więzienia.

W czasie śledztwa udowodniono 
oskarżonym, że pobierali zasiłek dla 
bezrobotnych w okresie od lutego 1975 
r. do kwietnia 1977 r., chociaż Shelley 
Miller pracował wówczas jako asy­
stent dzielnicowy w Chicago Depart­
ment of Human Resources.

Strona obrony, reprezentowana 
przez adwokatów Roosevelta Tho- 

mas’a i Sharona Harris’a, za podsta­
wowy punkt swojej obrony bierze 
fakt, że pracownicy biura opieki 
społecznej nie przedstawili oskarżo­
nemu stosunkowo jasno jego obowiąz­
ku powiedzenia prawdy odnośnie 
obecnego statusu zatrudnienia i stąd 
zatajenie przez oskarżonego niektó­
rych “istotnych” szczegółów.

Rada przysięgłych zatwierdziła 
werdykt sędziowski po 75 minutach 
obrad.

Oskarżyciele, asystenci stanowego 
prokuratora, James Piper i Thomas 
X. Smith twierdzą w akcie oskarże­
nia, że Millerowie nielegalnie pobie­
rali zasiłek przysługujący rodzinom 
posiadającym dzieci na utrzymaniu, 
znaczki żywnościowe i korzystali z po­
mocy Medicaid.

Pobrali oni także 26 czeków dla 
bezrobotnych, które otrzymywali z 
Illinois Department of Public Aid.

SAN SALVADOR: Przywódcy nowej junty w El Salvador w czasie 
swej pierwszej konferencji prasowej w pałacu prezydenckim. (UPI)

SEUOL, KOREA POŁ.: Sekretarz Obrony Harold Brown witany 
przez poł. koreańskiego ministra Obrony po przybyciu na 12-tą 
kolejną sesję konsultatywną w sprawach bezpieczeństwa. (UPI)

Nowe Środki Medyczne 
Przy Zawałach i Wylewach

W McCormick Place odbywa się 
Światowy Zjazd Chirurgów. Zgroma­
dził on przeszło 20,000 chirurgów. W 
tym roku zjazd zwołany jest z oka­
zji 65-ej rocznicy założenia Clinical 
Congress of the American College 
of Surgeons.

Naukowcy z Uniwersytetu Wa- 
shingtońskiego przedstawili na zjeź­
dzić wyniki badań nad dwoma nowy­
mi środkami medycznymi, które mo­
gą mieć zastosowanie przy atakach 
sercowych, popularnie zwanych za­
wałami serca. Nadmiar wpływającej 
krwi do mięśnia sercowego powoduje 
uszkodzenia mięśnia i jeżeli przekro­
czy ono 40% pacjent umiera.

Nowe środki, nad którymi pracują 
naukowcy w Washingtonie mogą zre­
dukować uszkodzenie mięśnia serco­
wego. Zastosowano je w wypadku 
zwierząt. Jeden z nowych środków 
nazwany Methylprednisolone redukuje 
zniszczenie mięśnia sercowego do 
25%, drugi środek — Hyaluronidase 
— zredukował wypadki śmiertelne o 
15%.

Od momentu kiedy następuje zawał 
serca — objawia się on bólami w klat­
ce piersiowej — do momentu kiedy 
nadmiar krwi wpompowanej do mię­
śnia zaczyna go uszkodzać upływa 
na ogół tyle czasu, że można wpro­
wadzić do organizmu wymienione

środki, które wstrzymają niszczenie 
mięśni a tym samym złagodzą zawał 
a często utratują życie pacjenta. Naj­
ważniejszym problemem jest poda­
nie na czas środków medycznych cho­
remu.

Narazie nowe środki wypróbowano 
na zwierzętach, ale naukowcy nie 
widzą żadnych działań ubocznych, 
które powodowałyby zagrożenie dla 
człowieka. Miejmy więc nadzieję, że 
i badania nad sercem ludzkim zakoń­
czą się pomyślnie i medycyna zano­
tuje jeszcze jeden sukces w walce 
o pokonywanie chorób.

Druga wiadomość o nowym medy­
kamencie nadeszła z Albany Medical 
College of Union University. Środek 
nazwany Acylaryloxyacetic acid deri­
vative, będzie gotowy do masowego 
zastosowania za półtora roku, tyle 
bowiem zajmie czas wypróbowania 
laboratoryjnego z zastosowaniem go 
w odniesieniu do ludzi. Badania na 
zwierzętach zostały zakończone suk­
cesem. Nowy środek ma zastosowa­
nie przy wylewach krwi do mózgu 
czy to spowodowanych nadciśnieniem, 
czy silnym urazem głowy. Nowy 
środek redukuje niszczenie przez wy­
lew komórek mózgowych. Zespołowi 
pracującemu nad tym medykamen­
tem przewodzi prof, dr Robert S. 
Bourke.

Narasta Kryzys 
w Chicagoskim Szkolnictwie

Patricia Harris, sekretarz z fede­
ralnego departamentu Zdrowia, Edu­
kacji i Opieki Społecznej (HEW) w 
rozmowie z fotoreporterami oświad­
czyła, że chicagoskie władze szkolne 
powinny same wystąpić do HEW z 
propozycją planu desegregacji, 
uwzględniającą punkt widzenia po­
szczególnych grup społecznych i naro­
dowościowych, a nie pozostawiać te 
sprawy do decyzji i rozstrzygnięcia 
przez departament sprawiedliwości.

Z doświadczenia wynika, że sądo­
we rozwiązanie palących kwestii nie 
uwzględnia zazwyczaj w pełni żądań 
społeczeństwa, powiedziała Harris.

W związku z tym miasto powinno

Wypadek 
Autobusu Szkolnego

Autobus szkolny wiozący dzieci 
uderzył w barierę ochronną na ulicy 
Ijake Shore Dr. Kierowca autobusu 
zeznał, że zawiodły go hamulce, które 
nagle przestały działać.

W autobusie znajdowało się 51 szkol­
nych dzieci, żadne z nich nie zostało 
jednak ranne.

Rada Edukacyjna 
Zatwierdziła Budżet
Chicagoska Rada Edukacyjna za­

twierdziła budżet szkolny 1979-80 na 
sumę $1.418 miliarda, uwzględniający 
deficyt szkolny rzędu $115.2 milionów.

Deficyt ten obejmuje koszty nowego 
kontraktu pomiędzy Radą a Chicago 
Teacher’s Union.

We wstępie do końcowego budżetu 
superintendent Joseph P. Hannon 
oświadczył, że w bieżącym roku szkol­
nym zmniejszy deficyt do sumy $40.2 
milionów przez zdobycie dodatko­
wych funduszy stanowych i innych 
dochodów, pochodzących m. in. z roz­
sądnego kierowania polityką płac i z 
ograniczonych wydatków na sprzęt 
szkolny. 

dążyć ze wszystkich swoich sił, aby 
kompromisowy plan desegregacji wy­
szedł od nich samych.

Mając na to trochę czasu, mam 
nadzieję, oświadczyła Harris, że plan 
taki zostanie przedstawiony HEW do 
28 października.

Harris podkreśliła również, że mi­
mo zaleceń prezydenta Cartera w 
czasie jego wizyty w Chicago, że roz­
wiązanie sprawy desegracji chica­
gowskich szkół może zapaść jedynie 
na drodze sądowej nie jest ona zwo­
lenniczką takiego rozwiązania.

W skrystalizowaniu się jednolitego 
planu idącego na kompromisy i 
uwzględniającego wszystkie punkty 
widzenia zdaniem jej odegrają poważ­
ną rolę przywódcy Chicago stojący 
na czele biznesu, instytucji społecz­
nych i politycznych. Tak powstał 
m.in. piań desegregacji szkół w in­
nych poważnych ośrodkach miejskich 
w kraju. Licząca się grupa społe­
czeństwa chicagoskiego wspólnie ze 
środkami masowego przekazu powin­
na przekonać resztę społeczeństwa, 
że przewożenie dzieci nie jest ani 
niebezpieczne dla nich, ani też wpły­
wające na obniżanie ich wyników 
nauczania, wręcz przeciwnie, jak naj­
bardziej “rzeczywiste”.

W obliczu narastającego kryzysu 
w chicagoskim szkolnictwie chicago­
ska Urban League oskarżyła wczoraj 
superintendenta Josepha P. Hannona 
o manipulowanie budżetem szkolnym 
kosztem najbiedniejszych uczniów, 
dla których obcina on dodatkowe za­
pomogi od stanu.

Przewodniczący Ligi, James W. 
Compton oświadczył, że chicagoskie 
szkoły publiczne poza normalną sta­
nową pomocą otrzymają od stanu 
dodatkowe fundusze na pomoc finan­
sową dla dzieci z najbiedniejszych 
rodzin. Na co poszły te fundusze zło­
żą sprawozdanie władze szkolne w 
stanowej szkolnej Radzie Edukacyj­
nej w najbliższym czasie.

Dlaczego Koszty Leczenia 
Ciągle Wzrastają?

W McCormick Place toczą się 
obrady American College of Surgeons. 
W konferencji bierze udział przeszło 
20 tysięcy lekarzy różnych specjalno­
ści z terenu całych Stanów Zjedno­
czonych. Tematami obrad są sprawy 
postępów i osiągnięć w medycynie, 
ale opinię publiczną, zainteresowaną 
oczywiście w rozwoju nauk medycz- 
nyc, obchodzą i inne sprawy. Jednym 
z problemów interesujących przecięt­
nego obywatela jest sprawa ciągle 
rosnących opłat za usługi medyczne. 
Nic więc dziwnego, że w czasie kon­
ferencji prasowej, jaka odbyła się 
z okazji zjazdu padło wiele zapytań 
na ten temat.

Składa się na to wiele czynników. 
Klasycznym przykładem podanym 
przez lekarzy jest chęć zdobycia przez 
pacjenta maksymalnych wiadomości 
na temat dolegliwości. Jeszcze kilka 
lat temu, jeżeli dziecko skarżyło się 
na ból głowy i matka stwierdziła 
podwyższoną temperaturę podawała 
dziecku aspirynę i przetrzymywała 
je w łóżku. Dziś udaje się do pedia­
try, który po przeprowadzeniu szere­
gu badań laboratoryjnych wydaje dia­
gnozę. Właśnie te badania są bardzo 
kosztowne i często zbyteczne. Apara­
tura medyczna jest coraz kosztow­
niejsza i siłą rzeczy korzystanie z niej 
musi kosztować więcej.

Dr George R. Dunlop z Worcester, 
Mass., powiedział, że koszty związa­
ne z obsługą radiologiczną wzrasta­
ją przeciętnie o 12% rocznie, choć 
zna przykład, że w jednym wypadku

wzrosły o 106.9% na przestrzeni trzech 
lat. Dodał, że często niektóre prze­
prowadzane badania nie są konieczne, 
ale trudno nieraz je wyeliminować. 
Innym aspektem obciążającym kosz­
tami badań pacjenta jest eliminowa­
nie niektórych usług z planów ubez­
pieczeniowych.

Dr Mark M. Ravitch z Uniwersy­
tetu w Pittsburgu powiedział, że 
uważa, iż generalne opłaty są zawyżo­
ne o 10%, a kwestia kto ustala ceny 
i kto bierze te pieniądze jest innym 
zagadnieniem. Z argumentem, że ob­
niżenie kosztów wpłynęłoby na jakość 
przeprowadzanych badań nie zgadza 
się.

Dr James V. Maloney z Uniwer­
sytetu Kalifornijskiego w Los Ange­
les, który podał przykład z reakcją 
matki na ból głowy u dziecka kie­
dyś i dziś, powiedział, że koszty le­
czenia będą rosły, dokąd pacjent bę­
dzie badany nie pod kątem tego co 
jest potrzebne, lecz pod kątem wyko­
rzystania najnowocześniejszych urzą­
dzeń i aparatów.

Z drugiej jednak strony trudno jest 
odmówić pewnych usług pacjentowi 
który ich żąda i za nie sam płaci. 
Poruszył on również sprawę niektó­
rych operacji kosmetycznych, które 
są nie zawsze konieczne dla poprawy 
zdrowia a są bardzo kosztowne.

Nawiązując do znalezienia sposobu 
obniżenia lub chociażby wstrzymania 
kosztów leczenia, Maloney przestrzegł, 
że wysiłki idące w tym kierunku nie 
mogą w żadnym razie obniżyć jakości 
usług medycznych.

W Nowym Budżecie Przewidziana 
Podwyżka Plac Dla Policjantów

W czasie dyskusji nad nowym budże­
tem proponowanym przez mayor 
Byme prowadzono rozmowy z przed­
stawicielami związków zawodowych 
reprezentującymi policjantów. Po 
spotkaniu trzech przywódców, Joseph’a 
P. Pecoraro z Chicago Patrolmen’s 
Assn, reprezentującego 5 tyś. poli­
cjantów, Jack’a Hawkonsen z Con­
federation of Police w której zrze­
szonych jest 3.5 tyś. policjantów i 
John’a Dineen reprezentującego 3.8 
tyś. policjantów członków Fraternal 
Order of Police, podano do wiadomo­
ści, że mayor Byrne przewiduje w 
nowym budżecie podwyżkę uposażenia 
dla pracownków Wydziału Policji od 
6-u do 7-u%.

Joseph Pecoraro powiedział po spot­
kaniu, że nosił się z zamiarem wystą­
pienia o wyższą podwyżkę, ale mayor 
Byrne wystąpiła pierwszą z propozy­
cją podwyżki i pierwsza zapropono­
wała współprace i wspólne ustalanie 
problemów co nigdy dotąd nie miało 
miejsca w czasie kadenęji poprzednich 
mayorów. Wyszedł on z założenia, że 
należy ocenić pozytywnie to stano­
wisko i poczekać jak ta współpraca 
będzie przebiegać w przyszłości. Za­
znaczył, że mayor zapoznała ich z 
trudnościami jakie nie pozwalają na 
wyższe podwyżki.

Johm Dineen powiedział, że jego 
propozycją było podwyższenie uposa­
żeń o 14.2%. Jest to kontynuacja me­
tody występowania o podwyżkę rów­
noważącą wzrost kosztów utrzymania. 
Ponieważ wskaźnik wzrostu kosztu 
utrzymania w tym roku wynosi właś­
nie 14.2% zaproponował tę podwyżkę. 
Z praktyki wynika, że zawsze propo­
nowana wysokość podwyżki zostaje 
obniżona o połowę, jest więc zadowo­

lony z zaproponowanych przez mayor 
7%. Dodał, że wystąpił także o nowe 
przepisy regulujące płace za nadgo­
dziny i nowy program ubezpieczenia 
obejmującego zwrot kosztów za usługi 
dentystyczne.

Inny przebieg miały rozmowy na 
temat nowego układu zbiorowego dla 
straży ogniowej. W początkach tego 
roku mayor Byrne przyrzekła po­
traktować sprawę rozmów o nowy 
układ między Miastem a Wydziałem 
Straży Pożarnej jako pierwszoplanową 
W zeszłym tygodniu jednak wycofała 
się z tego stanowiska mówiąc, że kon- 
trak ze straża ogniową może pocze­
kać do roku następnego.

W poniedziałek spotkał się z mayor 
Byrne przedstawiciel związków zawo­
dowych strażaków — Frank Muscare. 
Co było przedmiotem jego rozmów z 
mayor nie wiadomo, gdyż po spotkaniu 
odmówił wszelkich komentarzy. Po­
wiedział tylko dziennikarzom, że po roz­
mowach z członkami związków zawo­
dowych, których interezy reprezentuje 
i zapoznaniu się z ich opinią będzie 
gotów odpowiedzieć na wszelkie py­
tania.

Zabił Dawną Koleżankę 
i Popełnił Samobójstwo 
Kenneth Bryant zastrzelił byłą ko­

leżankę szkolną, 27-letnią Ellen Car- 
niol na parkingu szpitala Christ Hos­
pital w Oak Lawn. Ellen Camiol była 
zamężna i od lat nie spotykała się 
z byłym kolegą szkolnym Bryant’em. 
Policja przesłuchuje znajomych ofia­
ry i zabójcy celem znalezienia mo­
tywu zbrodni.

Bryant został znaleziony w parę mi­
nut potem zastrzelony strzałem samo­
bójczym w swoim samochodzie.

Woda Podrożeje 
w Glenview i Okolicy

Rada miejska Glenview zatwierdzi­
ła w czwartek sprzedaż 20-letnich bon- 
dów wartości $5.7 miliona dla Har­
ris Trust & Savings Bank w Chicago 
w celu sfinansowania doprowadzenia 
wody z jeziora Michigan dla miesz­
kańców zachodniej części Glenview.

Rada zatwierdziła również podwyż­
kę opłat za wodę dla mieszkańców 
wspomnianej części Glenview, którzy 
od tej pory korzystać będą z dobrej 
wody.

Opłata za wodę wzrośnie z $1.15 
do $2.10 za 1,000 galonów dla mie­
szkańców miasteczka i z $1.45 dó 
$3.15 za 1,000 galonów dla mieszkań­
ców okolic Glenview, którzy także 
otrzymują dobrą wodę z nowego sy­
stemu wodociągowego.

Opłata za wodę dla pozostałych mie­
szkańców Glenview, którzy otrzymy­
wali do tej pory wodę z jeziora 
Michigan pozostanie niezmieniona.

Nowa oplata za wodę dla miesz­
kańców zachodniej części Glenview 
zostanie wprowadzona z dniem 20 
listopada, ale nie będzie ona uwzglę­

dniana w rachunkach aż do 1 kwiet­
nia.

Rachunki za wodę w obliczu nowych 
podwyżek dla przeciętnego mieszkań­
ca okolic Glenview wzrosną z $55 
do $119 rocznie.

Przewodniczący rady miejskiej 
Glenview, Thomas Smith oświadczył, 
że podwyżka była koniecznia, aby 
zainstalować nowy system wodocią­
gowy.

Pobiegnie on na odcinku prawie 6 
milowym przez skrzyżowanie ulic 
Laramie i Wilmette i dalej na za­
chód wzdłuż ulicy Lake do głównej 
stacji wodociągowej przy Pfingsten 
Rd.

Dla mieszkańców pobliskiego Wil­
mette nowa podwyżka wody oznacza 
wzrost o 70% w porównaniu z rokiem 
1970.

Rada miejska Glenview wysłała już 
do wszystkich swoich konsumentów 
pismo zawiadamiające o wprowadze­
niu podwyżek wody i jak dotąd nie 
nadeszły od nich z tego powodu spe­
cjalne zażalenia.


